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St nowisko Rządu- Po s • 
I g 

wobec zw·ększen·a polencjalu prze-~-.·.-----­
mysłowe9o Niemiec Zachodnich· : 

WARSZAWA PAP. Na konferencji j kańskic~ .do spraw ;niemi1:1ck~c~. . 
1 

I dz~ału ~ekartehza~ji w ameryka1'1~kim zarzą. . prasowej w mini- Pewm iego krytycy opuśc1h na zn~ prote-, dz1e woiskowyro, i dr. J. H. Cannmga,. ,zas,tęp terstw· r W z I stu swe stanowiska w Niemczech. Allen wy. cy dyrektorn wydziału żywnościowo-rolnicze-S • . te sh a . a mienia 2 nazwiska: James Martina. szefa wy- go w BP.rlinie. 

f~~:~:~~~~f~~~; R „da konsulów w Batawii 
„R.ząd Polski jest -" ł d • d • k• ł zaniepokojony de- zwo ":IDO przez rzq ln o~ezyJS l · 

cyzją zwiększenia LO~DYN PAP. - Rz1ard indonezy·jski zalecetlia Rady Bez1pieczeństwa w S1Pra- i 
potencjału prze- ! zwrócił się w, pnniedziakk dmgą rnd~o- wi~ •nadzoru n.ad ~aip1~zesitan~em dział~ń f ,.,. . '" . mysłowego Nie- \~ą do ko11sulow generalnych USA. Wid w-01elill1ych na Jawie 1 Sumatrze. ł · · ... „ ·•·· • · miec zachodnich I kie.i B~ytanii, Franc.ii. Australii i Chin w Jaik d(]l!liO.SZ4ą koosu:Qwie 5 Państw w , GEN. S?EDIR~AN .- glo~odowodząc! bo-owziet niedawno Ba1aw1i, prosząc icih, by przy!bytli do Jo I Bafawii lJ'Oid p.rzewodnidwem kons•ala a• I hcrtetsk1ch VlvJ&k indonezy1:;klch - ~k1~rn1s W'kt G p - ćJ • ' i<iakarty, w cel111 iprr,eprowadzenia badań me•rykans.hiel!,-O Waltera f<l!Cita odbyli już I obrona Jogjakarty - stolicy Indonezji przed ..., . 

1 or. r?sz w ~o!1riyme .. Rząd i ja•kie uznają za wła§ciwe, by wykonać ws.t~pm~ PO!Si-etlzeniie, atakiem Holendiów • 
• olsk1 uwaza,. ze ta pospieszna, Je.d11~- i ...ir--------------~------------------------------stronna decyzJa ~arusza postano~1ema, Plan 1·est realn•• I ul<ładu poczdamsloego. Rząd Polski roz- _____ „ __ _ 
waża obecnie następne kroki w związ- h b 
Iw z tą decyzją". c ,.. 

Na zapytanie jednego z koresponden- · · 
'ów, czy oznaC?.a to, że Rząd Polski jest 
w ogóle przeciwny odbudowie Niemiec, 

ro c .il 
minister Grosz odpowiedział: 

,,Nie. R7.ąd Polski nie sprzeciwia się 
[)Gbudowie Niemkc, ale trzyma sie u­
chwał poczdamskich, które przyzna ia 
n~er• s7eńst ··o odhud-0wv 11ie napastnik~ 1 
wt, tylko ofiarom agresji hitlerowskiej". 

Miliard dolarów 
na olłbudowę Niemiec 

NOWY JORK PAP. Znany dziennikarz wa. 
;zyngtot'1ski Rohert Allen twierdzi w swvm 
:>stalnim artykule drukowanym m in. na 'ia­
mach „New York Da.ily Mirror", że w Wa •. 
szyngtonie rozważa się ściśle tajny plan zain 
Westowania w Niemczech sumy miliarda dola 
rów .. Autorem plar.u jest rzekomo mianowany 
w piątek, podsekretarz wojny USA, uprzedni 
ioradca ekonomiczny gen. Clay'a, gen Wil­
iam Draper. 

Robert Allen przyj!'Omina, że zarówno Dra­
per. jak i obecny sekretarz obrony narodowej 
USA James Forrestal, byli w okresie miedzy 
dwiema wojnami <j\.-iatowymi członkami fir­
rnv bankierskiej „DiUan read and Company" 
i Vall.street, która dokony-wala największych 
Inwestycji cunerykańskkh w Niemczech przed 
b.itlerowskich. 

Plan Drapera przewiduje jakoby prywatne 
1ożyczki amerykańskie w okresie 3-letnim, po 
uyte przez wypuszczenie obligacyj na rynek 
rn1erykański. Pożyczki te służyć mają na od­
Judo"!ę tych gałęzi przemysłu. w których za­
angażowane są jeszcze z czasów przedwojen­
nych kapitały amerykańsltie. 

PAWEŁ PRJNDli>Z 
dyrektor produkcji 

FRANCJSZEI< CICHOMSKI 
dyrektor przędzalni 

. HELENA WILCZYNSKA 
- Księży Młyn prządka I<s. Młyna 

Pi•saliśmy w nie·dzielnym ntLmerze na­
sz.ego 'Pisma. że wszystkie oddziały P. 
Z. P. B. Nr. 1 są na do!brej drodze do 
wykonania sier.Pniowe.g·o planu prod1:1k­
cji. Dzi·ś możemy vodzielić się z nais·zy­
mi czytelnikami wiad'°mością ,jesz.cze l~­
JJSW• i.ż „szaj Jem.wcy" w sie.rpnti.u Jllie 
tylko pfan wykonali, ale prze1kroiczyli go I o przeszło 7 ]Jr<>cenit. 

Wcclłuq Allena, plan Drapera napotyka je- MATlSZEWSJ<A STANISŁAWA WJTMAN MONIKA MARIA ZAKRZEWSI<A 

' Przy sposobności na.Jeży zaznaczyć, 
że · załoga Księ.żeg.o Młyna. która dotąid 
zo:sita wała w ty:le, obecnie zwiększyła 
WY'd·aijność pracy i dzitki wielki.emu wy­
si11lrnwi wykonała plan w 101,6 'Pmcen­
tach. 

Pierwsze miejsce zaj 1'fa wykoń:czainia 1n-"l na silnv opór części ek·pertów ąmery- doskonala prządka - prządka Księżego Młyna--___ prządka I<s. Młyna 1111-uu-1111--1111 1111--1111.,...1111-1111-1111-1111-1111-1111-1m-1111-1m-1111~1111-1111-1111-1111-11 i „wi_goniowa" osią·gnęly howiem 111,3 
procent. Doskonale sipi1sała się „Nowa 

• Tkalnia" (108,6 proce·nt) {)raz Brzędzail-

9 n U PO WS a n a ' 11ia Cie~·ka (104 procent). Po.ct~liśm_Y w_e 
• 1a • w wc.rnra)'Szy.m numerze fotografie mekto­

ryc·h z wielkiej gromady tka.czek. które Sukcesy wojsk demokratycznych na wszystkich frontach wa.inie przyczyniły si.0
• do 01siąi'nieoc1a . .. . . . . l tych 'POZytlywnych wyni1ków Pl"O'Cl'l•kcy!j-LONDYN PAP. Grecka agencja prasowa do 

. i.osłA w poni,,.działck o operacjach powstań­
'ÓW wzdłuż głównej linii kolejowej, biegną. 
ej przez Trację z zachodu na wschód, twier­

' ~ąc jednocześnie. iż na zachodnim odcinku 
~ j linii ataki partyzantów zostały odDarte. 
l<\'cdług wi;iclomc~cl, nadeszJyc.h z Salonik, od 
działy. armii demokratycznej 'rozwijają dziC!. 
ldlno::.ć w okolicy Drama i Kommotini we 
w~chnrlniei Trncji. Orlrbi.>i nnwstu.;;cJ,, 7;i;i. 

takował stację kolejową Kanthis, połozoną W BeoCJl partyzanci wyparli oddział zandar . I D ·, k I . . . . między Drama i Kommotini. merii z miejscowości, oilalonej o 12 km. od 11 ~,c 1• zis z -O .e~ zamieszcza my ZidtiE'cia 
RZYM PAP. - Prasa grecka donosi o poważ Teb. ktl·ku Przedstaw1c1eJ.ek zał·ogi robotni-

nych walkach między oddziałami armii demo LONDYN PAP. Jak donosi agencja Reutera czej Księżego Młyna. Ofiarno·ść ich ; su 
kratycznej i f1l'l:macjami rządowymi w Epirze król Paweł przyjął w poniedziałek w póź- mi·enn•o•śC ·dade nam gwarancję że przę-
na północny-wschód od miasta Anfilochia I nych godzinach wieczornych ambasadora ame 

1
. dz.a Inia. nie zaw'cd- · il k" d· l oraz w Macedonii w rejonie góry Kerdilon rykańskiego mac Veagh'a i szefa departamen- : . d . „ i zie 0 1 ta anyc 1 W i na poludn;.f' Kajmakcalan. tu do spraw hlL,l iPgo wschodu Joy Hender-1 llieJ na Ziei. 

Ur~<~dowo podaun do wi~dnrn·, f c' '~"n~ fl'' , :;nn~. Tr r '-., r: · 1-1. ·~k r>r.'. '',''1Sl.-:7oi1 - Z·1lodz.e i Dyrekcji PZPB Nr. 1 ży.czy iudni~ rd miast-1 Scrcs n:.rlv;_n:J iC5llLdiH l b"l~. ';'1.l.\\d m· .. . zzfo~_j ob~.!:Cyel rL.~:lu T.w' .ny -cl:! Js7~·c!J i jcs!cze wi<kszy1.::h sukc~ 
samol0t rz2,dowv I dcn~a. j I sów w w\ kon::i '!i!! ;·~ „.vlemieg-0 Planu. 
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ieto Lotnictwa Łodzi KUP O N Nr 1 
WIELKIEGO KONKURSU 

SZKÓL~1EGO zaszczycą swoją 
~eń'! września 1947 r. w roku biełqc:.ym 

!Umany został jako „S,vlętn Lotnie1wn". 
Uroczystości w ł.odzi będą miały 1pec}al­

!ly ch.trrakler, gdy1;: zaszczycą je swoją obec­
Mścią ob. ob. Prezydent Bolesław Bierut i 
\!mszałek Polski Michcd Rolo-żymhmtki. 

1fomi3ja Poro;iumiewawcza Stronnlcłv.,r De 
nm.lmałycznych w ł.odzi. doceniaiąe wagę i 
znaczenie „Swięta 1.otnictw.a'', postanowiJ·a 
wei?Wai: wszysctkfe 'Zblokowane $łronnic:twa 

J>euiokratyezne do wsza.ęcfo: akcjl na rzecz 
masowego udzicz,lu spofoezeństwa w uroc:i:ys­
to~cloch. org;(łnizowanych pn:ez spec!alnie po 

obecności·ą najwyż,.sl dostoJ1nicy Państwa 
u:11tawiają się w grupach swoich pcmii<i zw1ąz 
ków, a to c:elern um~łiliwienia spf.ow1ulgn ufor 
mowanla całe! kol'llltlny, w/g :i:aleeenia Komi 
•ii' Pofcn:umiewawc:i:ej, ntt defiladę. 

W1lwzany je-sł dob6r jednolitych 'W>ów ' 
sztCH1d.tlrów (lioJowy'c:ll, nlnionych na ramie 
niu), a Io celem jak ncjelektowniejszł!go Wf 
glądu kolumny na defiladt:ie. 

pt.: • 
GŁOS" DZIECIOM SWOIOB 

CZYTELNIKÓW 

Imię i nazw isk-0 . . . • . • • , 

Polsko-bułgarska . umowa Adres •.••••••• }· •.•• ·: ~ ~? 
,.. o w~ajemnej wymianie · handlowei Miejsce :rraC\Y ..•••...••••• ,; 

SOF'M PAIP. ·- W dlf!i'.u - l wmeśn1b11 \ POl~'Ołis. illlłl '''icemb1istel' prooent;y~1ł-u i ~ai~· ~, Szkoła i klasa uc..'Z'ącego się 
w.s1truła Z~'\va!r'ta Poil1Sko • hu.1:tiarska unru dit.u S~yr, ze strony buł•ga1rsk1~J - m~· J dzieck"' . • 
wa hai1:ftdl101w1a. Ze sitrony iP<>1·Skiell lł!IDQ'W~ Sil:er bim11111Sóiw Slt.efan!OW. - .„.~ . ,.. · · · · · · · · · · · · · · · · · 
1 11 111111 1 11 1 :1111 1 11 1 11111 1 11 111111 1111 1~ 11 11111• 1 111 11 1111 1111 1111 H1 111 111111 11 1n1i11 11 111 1 11 1n1111 11 1 11 1 111 11 1111 1: 1•11 11 1 11 111 1 11 1 ·11 11~1 1/111111~111111111 11 11!1li r11 111m!lln1111111 um11~: 1 1 r1 11 1 •:111 1 •1n~111111!11 1 1• 1111nm.1 1 !!1 1 11 111 11 11111111 11~!1' 11 •1111r 11m111 1rru1 1r1~11iM"l"l :·1 · 1 •1 1ff1 ::m:~fi11J111 1 11 111 1•1 1 •11·rr1 !! 11 111 1 11nrn1 11'11mnh 

wo~::a:t:m~~~t~~e~~~ !::~r~::;i~::~~ze I om· u. n 1· s I a ~11·r em 1· erem. . , Węg ·1 er gólne parlie do delegowania swych przedtta 
wlc:Yell do l1omitetu dlo utrzyma.ni.a stałego 
kontaktu z Komlt&lem Wykona·wczym Swięta. 

W defiladzie partte polityczne reprezento , 
wcme tiędą przez poczty siitandarowe, które Rokowania w spr·a wie utworzenia nowego rządu - · już się rozpoczęły 
zqn~powcme ·zo..tanq JW jedną mies~nq kolu:m 
M, dkl której 11zyk ustalono jak następuje: BUDAPI:SZT foib1sł. Wił.) - Wedtłrug · rni@:isc, Węgierska Padi:a Niepodllegtoiśd 

a) ez.oło koląmny s sztandarów woJewódi: o·bl:iicleń ,01bserwaforów, komu.lf)<iśc:i ortrzy - 57, Niez1ale.żJna Pa,rtia Dem:oikratfyciz-
wiek nie J>Ol'li.ada abSOlutnej więktszi0i$ch 
obserwafor.ziy pr.zewkłuja, i·ż premieirelfu 
i'iządu w~sik:iego zolstanie kiomunis.ta. ldcb padii politycznych y oxzz. . •· ma~ią w n1owy:m 1parł8!łlle•łlcie 93 mandaty, na ~ 19, ' Parti1a Radiyqrn]na - 6; Ug11ur.. 

b) nas.tępne s:i:ósłkt tworzyć będq utan- Partia Dro1bnyc.:h Jfol•nikórw - 65, Parha P'o·wanie ~ob:iet Chrneś'Ci'j,ańs~i~h - 4, 
cłary dzielnicowe. kół parly)nych i więknyeh Socj·a·J - Demokp•tycz,na - &2 oraz nam O'bvwafol's:ka Partia Demokratyiczna - 3, 
zakłod6w pracy. dowa Part•ia C<hł-o;psika - 38 man:dia,t:órw. o·gółem opozycja JJiO',Siladać będzie 154 

P.<1'fłie polilyciłne 1 Związki Zawodowe skie Ogófem .Partie k<>a1liic)i r.z1ą1doiweij dy9>- mandaty. Zgodnie z konstyituc.ją \vę,gier-

Rolkowaa1ia w s.p1raw1e ul!worzenia no­
we1l{-0 rifą•du j!uiż się r.o~poc~e.ły, . 

l l l ll l llllll ll llllll~llllllNllfll~ 1111,lllli!I I' •':1n11111111Jlill!ll!lln111rn111111111 '"' ·ML!!.!'!L! .!' . .UD 

mlą na mieji;ce zbiórkl godz. 9-ta na ul. Sko minio1wahrby w parlamencie 258 głosamii. ską, nowy premi.er zostaje wysun'iety 
ruJ;'ki 6/8 przed gmach Zarządu Wojewódz- Slklad opozycji w va11!1amencie - jak :Przez najiiiczniejszią parti~ w p1arlamen­
kiego swoje poczty sztandarowe, w/g powył Przyip•urszczają, będzie 11a:Sbe1pujący: I ... u- cie. Ponieważ partia k0i11luniłliiyc1ma źdo 
!.ych ustaleń z tym, -łe ogólna lic:zba s:itan- do·wa Pa11tia Demokrntyczna uq,y1ska 65 by:ła n~w~ęwsza ilość nt®'daitów, .ialklk-0-l­
dcnów kałdel p.o:nłii i· zwi:ą:r:k6w ą;ie mO'te t' 1;1''l'J'll,1111H1·11'11,111111111· M111 1 ;m1 1 11~ 1 1H1. ·1~ 11 11 11111J111 1 1 11111 1 11 1 1 1 1' 1 '1 1 1· 1 1. 1 •1 111 1 1i 1 111 1, 11' 1 1111111111111111111:m11111111t'lll't11111111111111111~111·1'l"1·1111"1!1n11'11111111•111111 11;111m1111111·111r111~11fl1ltt 
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Del.egacie miast polskich 
na BOD-lecie Moskwy 

WARSZAWA P.AiP. - Sto'l'ica Zwila~ 
ku So•cia.•HstJ.Ticzny;c1h Re'Pulbn'ik Ra1dfzie>C? 
Mc'h Mors•kwa, oiłicU10''®iić he1dzie w na.iQ 
bLifŻIS'Z.'YCh d'nria<Yh wie11ki j1ulbtf!J.e1UJSz 800-le­
cia i:sf,rJlieniia. W ~m'o1czyisfo1Sicia·c1h tycih 
w~zrm.ą u1di2'ifłł deje;g-atje róiiii;ych Pań• 
i m:tia~ Z PQłliski w U!rt)C1ZY$oślci~1cb weź= 
q>le udział preizy~nlt m. ~t. War&zarwy, 
St, T o-1w.iński~ prezydent Gdy!lł'i HenJrYk 
Zakrzewski i ,pire.zydent Wcro'cła1''1·a Bf(')k 
n!Bław Kupczyń~i. · 

Rewolta z Equadorze · · . ~ . . · , , . 
NOWY JORK PAP. Według ostatnich donie zb1eraJ;t Się 6 pazdzlernika w Londy111e 

1ieril, garnizon wojskowy w Quayaquil, który 
wystąpił w pQniedziałek po str.onie powstań- •. l:O~DYN (o:bsł. wł).·--:-. Podano bu ~ 
:ciw zgodził się by płk. G'.arlos ~ancheno po- !1',CiJ1a[!ue -do· w.1a•clomos~, l'ż zastę:pcy rm-
1eatał u. władzy dG czasu zwałama zgromadze 

1
111,strow s1pra\Y zagrn'l11CZalYICh f·IDl2'JI>O·CZ.ll~ 

nfa konstytuc}}jIJ.ego. swe o'braidy dnia 6 pażdziernl!ka w Lon„ 

dY:Qie. Prace rady· 2'a:stęip·ców 'P'Qłegać iię 
~ą na prz.y.~otow_ani'u ~ntn~u. ipo·~ -0lhra:d'y 
tlstor>a.d.oweJ se&Ji Raid:y M.m11S1row S!Praw 
z.a~ra1nicz11ych „Wie'11kiej Ozwór!lct"'. Gandhi HÓW rtoduie 

Czarny rynek wy1ladza. Francję 
Właściciele wielkich prztdsiąbiorstw z1arniat. ołłlrzP1ie zyski 

LONPY.N PAP Jak donos1 agencja Reut,m1, 
~ ponted,%it'.1ł•k w!eez{Jrem Gandhi rozJ)oczl!l:ł 
głodówkę, którct zainieT.za przerwoe do'!'lie,r~ 
po zaprzestani.u wctlk między Hindua~f i Mu 
zułmancimt, któie wyl:iuó:hly w pC'lniedzjałsk 
w Kalk1.1c!e. 

MOSKWA (Oł:isł. wł.) Z Paryża: donoszq, iż 
l!.a otibvtej w tycl Ciniaeh konterentji prC1!50 
wej, francuski mi:trlste1· ~ospodulki naroaowej 
Andre I>hnip przedstawtł sytuację ekonomicz 
tte" FMn.cji w. na<ier ponurym 'Św!.etle. Philip 

- ZGIERZ 
W dniu 4-ga września br. o godz. Ul 

pouoł„ w Sali Związków ZawGdowych, 
Pł~ga 1-r, odbędzie się 

WSPOLNE ZEBRANIE 
AKTYWU PPS i PP1l 

Z.ebrame ma na celu omówienie aktu­
alnych zagadnień politycznych i gosp·o. 
darczych. 

Miejski Komitet PPS 
Miejski Komitet 'PPR 

Qu.e[i! wy's.zerdlł. łfole>na zo1sta.ła z Ta­
Pem. Ziszedił ze sichodiów i z•nala:zt się na 
wcy. Prz,ęid sztpifadem 'by~ rinch. Prze­
dairł się pr,zez tłum i skiel'ował dio szfa­
!m. 

Zn11jnoiwaine domy.. zniszczone uhce, 
t1iei\vfad-0mo ·dtl1a·c.ziego przy·p·ominały mu 
iJPulsz,ozony i ~aniedb:,iny o·gróld. Nag1e 
z.01baczył s·zerng d•rewnbn:vch irnmien. 
Kil!tlra z nidh było ··<;z:kodzo·nytch prze;r, 
hoimlby. Alle zwłok , : ie było widać„. 

Okazał diokuimern ~ warfowni.kowi 1pr.zy 
wejścJu do siztar!)u. W.a:rlto·wmk je pr>'.liei­
rzał i za:&aliu:t-orwał. _ QueJ1l wsze.cff do jas­
kini wyriąba1ne-j w skaie, w której mieś­
cił się sztalb. Pano·waił lu taki sam bez-

. ł.aid iaJk i w szip~talu. i\foie· 1'1awe,t więk­
szy. Sziuikał oczyma :rngielskiego tłuma­
·ez,a, ai1e nie móigł go odnaleźć. · 

Witym p-od1s.z e·d ł do nie1ga jakiś. wy­
soki Grek 1 za:pyfał: 

- Czeigo pan sabit:- ży:~zy! 

poinfc:nmował między i.nnymi, .Ze !mport z USA 
zcistanie zreaukowa:ny z 450 milionów dolą.­
rów do 293 mUionów dolarów, co w k<>nee 
kwencji spowoduJe cialH• ogr,c:1nicze11.le zuły 
eta ~ąny, mięsa, tekątyłiów Itp. 

Komentujqc oficjalne deklarG1cje członków 
rzqP,u prasa francuska stwterdza, l.ż pomimo 
krytycznej sytuacji gospodlilrs.zej wl~jciciele 
wielkich priedstęblorstw prHmyałowych sta 
le się bogacą. 

D1iennik „Hu~anit•" demaakul• poczyna 
nio spekulntów, którzy skurwwal! kartofle 
na prowincji, co spowodowało już .zwyżkę cen 
kar-tofli na rynku parysl!!im o przeszło 30 pro 
cent. 

• * 
MOSKWA (ob'sł. wł.) Z Paryiż;a donoszą, iż 

trakcja kon.n1s1yczna stołecznej Rady Miej 
skiej zażądało od prelektury Sekwany zwołl!l 

nia nadzwyczajnej sesji R'ady celem omilwte 
nkr. spra~ zaopa1rzen!a stolicy. 

lfomitety lokalne francuskiej partii S-Ocja!Js 
tycznej domagaią stę, aby rzqd Rc:unEtdier 
wprowadz!l niezwłocznie w życie uchwały 
Kongresu Lyońskiego, w pi·erwszym rzędzie 
- rozc:iągnlęc:io surowej kontroli nac:ł cenami 
l wzmocnienia :i:o.aad goa.podarki planowef. 

Truman . i Clifford 
lecą lfoelcoła świata 

HAGA PAP. Lppiicy al\lerykańsCly, <Seoll!Js 
W. Truman 1 Clifford ''· Evans, którzy podjęli 
lot dookoła świata na dwóch samolo_tach o 
mocy 200 KR przybyli w poniedziałek na l~t. 
nisko Yp.enburg w pobliru Hagi. 
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Konferencja· dominiów brytyjskich 
ma radzić nad sytuaci• 1osped11Cz" ·Aaelil 

LONDYN P AiP. ' - Ofrcjafoe Z<l wi:a-do· 1 na n so we.j ~Hi,, Ki<>'nife,rencja taka m,.g, od 
mienie- .podarie, że .rząd brytyjski zaprt>Po być ~ię w najlblii1S2ym czaisie w LondtY­
nowal z.wrtłanie koniere®j.j W81Zy&tkićh nie-. Na pr-01PozyC';ie, 'PCl'W'YIŹSZą 71,gzydziły 
domłnlów w S•J'l'rawie 01gólned svtnac..ii fi- się j.111ż ir,:ądy Austra~i1i i NQlwej Zeiłani. 

G.<l<z.ie ipa.n wła•ści wie przielby1waif? Co iwain Grek 1 A1n'2'lilk sirM 'P1rz·ez qpu~tosia'łe 
4'6 piom1Ma turtarj·? llll1ce zmuci11wwan.eg·o miasfa. Q:dlz;ie nie-

Que;J'l 013owfodzia•ł Me'lilasowi o \ViSZY· ~cizie ·S1potykali wałęlSati'ą.cyich s·ie żolinie-
.stkim w ikiłku la'lwniczrrs~ch- zd·anfa.ch. r·zy, bliaidzą-cyrcih nie wirud1"mo w j.ak'i'm 
~ Muisze nawi1ązać konta1~t z <l'owod- ce\.u PC> trli'e'śoie. 

e1ai na1sz.€d eska1dry w Atena.oh. Czy moiie · - Wh'Llii van? - Me1lltass wiO'ka:zał na 
P,am mi w tylm -d·o,pomóc? - zanwta.ł w grurp~ ta·kich i-0łni·er.zy. 
koń.Cu. - Wildze. Go- t'O za Je·dni? 

- Pan si'ę spóźnił -gwizdnął Mellas. - Zibł·ąka'tLi~ - zaśmiał sie Grek. -
- Kontakt z Atenam:i j.est 'Przeriwamy. P·an wie„ vrzeoież mamy zna'komitych ge~ 

- D1aciego? nerał6w! 
- Prav„do1podoibnie Niem"cy j·u\Ż zad1e1Li - Cóż t-0 z,a g-enerał·owiie? 

T·rilk!kaUa. A mo1że 'być. że spaid01chrvnia- - Naip1nrn11d:e, naidrzwyczaini. Wyidał1 
rze iP'rme·cięO·i wvewody. $ami nie w:i•emy. źołni-erwrn roz.ka'Z rnze1jlśda sie do do-

0.htciałlbym ipiat·a,czyć się 1ted,elfonk2- W ogóle„ my tiu niic nie wiemy. mów. Pa1n u1w,aJŻ-a, - nikt z ni.eh n.ie ma 
nie z A:tenarmi - 1J>orwiedzia1ł Querbl, 'Pa- - Mu.sz·r ż.a wi&z.e.lką <:enę !{)'0wró.cić karalbi'r1ów. Po rpmsih1 dostai1 tozlkaz zida­
vrzą,c na .zmę-czony.ch gredddh. 0łi.ce!ów, do Aten. Może pa·n hcdz4e mógł p.o.tn&c nia broni i r·oz.etiiś1c1a się. 0, na1si genera-
z1muszo.11 y1ch pmcować w tytm ciha·o·sie. w tyim. by1m drostał a:ivto? ło_wie! To islb11a ka;gedia. Kie<ly Wł-06'1 

- A krm pan wfa1ściiwie ie.st? - Zart!uje pan ohylba? To d1\a mnie to wtarg11.Pli do ·are·cji.:. genera:ł-Owie nie 
- Jest·em angte;Jis,J<im lotnikie.m. 2 tyg·o snmo-, co 1diostać 'dila pana s·amoij'Ot ohcie.Ji wafozyć. M~tiaxa·s wszystko za-

dinrie temu strąc·o•no mnie niad poz.yd a- - Czy7Jby 'sipra1wy sra,ły a1ż laik 7Je? ł·ahvi fa1k ndepieij. Doi1dzi1e do Porozu-· 
mli wł1oskimi. Mu1s.z.~. ·teraiz p.orozimawiać - Ba.n. ja,k wi'c1zę, cią,glle 'l)rzeibvwa w mienia z Wł·oohami. TyĄ1ko bez ża·d11yd1 
ze swoim dowód'cą. kt•óry ~na1dluiie się w prz·estworzacth.„ Cht)'dźmy, prze·;rdz"iemy waJ:k. Jednak vołnierze mieli kara1biny, 
Ate·naicli. W ~a1ki siposólb moigę to zro1bić? si:e·. Co,ś parni · O!Il ·OJ\łi'-i·em. a gidyihy nawet ni·e mieli - t-o '~'akzyih-

- Ohiw,i•J.e.czlkię. Pó1j1de wimeil:d·o1wa.ć " · ~ Aiie4, ipa·n je·sit prz,ede1ż za1JęŁJ11! b:y he1z ,J<a.ralbi·nli1w. Musieli u,ciekąć, bo 
,piułlkiow:rrilkoiwi. Q,u,ell nie chcia1ł t1l'adć icz~u. nie mie1i a'nrnnicj1, Byłem w1te'dY puł1ko-

Griek ordlsiz.eidlł i w:kr&ke· ,,,PJ"ZYIP'f'O!Wa- - Ja'kie ta:m teraiz zwj•ęcie!„, wnikiem, alle tak ła~a~eim ·i;.enerał&,v, że 
'd:ził z solb1a1 jakie,)l;o1ś wy1so·k1e,go -0fi0er~ - Tynn bal'dzi-ej rnuLs-ZJe, stąd jak nad- zde,grnd~wiino mnie i· zns1talem z 1JCH\'ro-
,z ipo1distr.zyiż,ony1111i wąsi1ka1JTii. Był ulbrnny prędz,e.i się wY1do.stać. tern 'ka:pifane1m. Mówiff], rże tyiltko· umiz~ 
w dłlwgi mun1d!rnr z ~:so·k.i1n1, :s©tylwiny1m - Jakoś ta1m be1dzi·e. Oho•dlźmy ·tym- gam się d·o :w1gieJ1skkh lo.tnrków, Nasz 
ko~nieuem. Na glowi·e mia·ł elegandka czaiS<eim, s.zitia1b główny ·ż;re C'O najle'pisze w Ate­

·czaip!kę. Ze;szli na tlól. Z•mę.c7,onv wartownilk naoh i 1J:;ilcem nie ru~szyt A żoł·nierze nie 
- Ale•ż . lo Nld~as! - wy!krzyiknąl spręFL-~:ście odsah1tow~_! MeHa~.o,~i. Meij- 1 mai.iła , 'broni.„ Z·doiby',waja .ia w wa1.1Gich z 

QueJI. P.rzy1p,o rnr1iał ·soibie. jak M€d1l as S!P·O- !ais sJ?.-mfł glowa, 11 s 1111ech~1ął ·&1e. d? w~1r~ I W~ocihattm. Wsz-ys1tko to w o-gó!!e do 
tv1mł eskaicl:rn, w Janinie. tow mika - ten mu od1po\luedz1ał row•meiz . chi z.anu ..• 
" - lio, InilrH'zi! Ate trafi.ł van w ka"B~! uśmkchem- m. e. n.} 
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P rlam nt ro otniczej Ł z· 'obraduje 
H'lókniarze ru!iza;ą do ·w.1pól1.awodnic:tH'a 

ważenia przepisów szczególnie przez młodych 
robotn ików, rezultatem czego w wielu wypad­
kach jest kalec two pracowmka. Rady zakła­
dowe powinny wi ększą opieką otoczyć zespo­
ły robotnicze. Mówca wezwał również zebra­
nych do szczegółowego analizowania możliwo­
ści produkcyjnych swoich zakładów pracy. Je-

śli sprostamy tym wielkim zadaniom - za koń­
czył tow. Burski - to możemy śmiało ocze­
kiwać pozytywnych wyników współzawodnic-

twa z górnikami. . 
Następnie zabrał głos tow. Przybył . który 

zreferował zebranym uchwałę Komisji Cen­
tralnej Związków Zawodowych, wzywająrą 

• fJ C H lt' A 

klasę rob'otniczą Polski do pracy w niedzielę. 
dnia 21 września i do zaofiarowania zarob· 
ków z tego dnia na odbudowę Warszawy. 

Po przemówieniach rozpoczęła się dysku· 
sja. 

O przebiegu dyskusji napiszemy w jutrzej· 
szym numerze. 

A 
Z-ebronia ~ad Zakładowych fabryk przemysłu włókiennic::2ego i . dziewiarsko· 

pończoszn1c::2ego w Lodzi i okręgu łódzkim w dniu 2 wrveśnia 1947 r. 

TOW. AL. BURSKI 
w oczach naszego karykaturzysty 

Sala CRDK była w dniu wczorajszym wi­
downią doniosłego wydarzenia. 

I 
słe znaczenie dziś, gdy Anglosasi odbudowu-

Zebrani członkowie Rad Zakładowych fa- ją potęgę imperialistycznych N iemiec. Wal­
bryk przemysłu włóki enniczego i dziewiarsko- cząc o wykonanie planu zbl i ż amy s i ę do chwi 
pończoszni czego w Łodzi i okręgu łódzkim z li, kiedy robotn ik będzie mógł żyć w dostat­
uznaniem wita ją podpisanie przez Zarząd Gló- ku, a jednocześnie spełniamy obowiązek do 
wny Związku umowy o współza wodnictwie . bry(h Polaków, bo umacniamy s.tę g0spc,Jar­
włókniarzy z górnikami Sląska i Zagłębia Dą- ;zą i polityczną Rzeczypospolitej . 
browskiego. 

Przyjmujemy warunki wyścigu p·racy Zll.- II. 
warte w umowie z górnikami i zobowiązujemy Stając do wysc1gu pracy z górnik ami żąda-
się wykonać plan produkcyjny przemysłu wló- my od Centralnego Zarządu Przemysłu Włó­
kienniczego za TI-gie półrocze i odrobić niedo- kienniczego stworzenia wszystkich potrzeb­
bory powstałe wskutek zimy i braku surowca nycb warunków dla pomyślnego ro zwoju 
w I-ym półroczu. współzawodni ctwa . Obecnie, ki edy robotnicy 

Przyjmując w 1m1eniu włókniarzy Łodzi dokładają wszelkich wysUków dla wykonania 
wyzwanie górników Sląska i Dąbrowy świado- planu, nie mogą zdarzać s i ę wypa<lki posta­
mi jesteśmy, że wykonanie Planu Trzyletniego jów dla braku surowca, materiałów techn icz­
przyniesie klas ie robotniczej i wszystkim pra- nych, żarówek itp. CZPWł., Dy rekcje Bran­
cującym dobrobyt i syto ść i będzie nowym żowe, Centrale Zaopatrzenia i Zby tu muszą 
zwycięstwem Polski Ludowej, utrwali nieza- być przygotowane na dostawę ro sn ącej ilości 

leiność gosiiodarczą, a ta kże i polityczną na-1 surowca (bawełny. wełny, sody kaustycznej, 
s.zej Ojczyzny, co posiada szczególnie donio- wody utlenionej, obić zgrzeblarskich, gońców, 

21 września 
• pracu1emy na odbudową Warszawy 

biczy, żarówek i innych potrzebnych artyku· 
łów technicznych). 

III. 
Zebranie Rad Zakładowych fabryk przemy· 

słu włókienn iczego i dzit!wiarsko - pończoszni• 
czego, przyjmując umowę o współzawodnic· 

twie z górnikami, wita szlachetną inicjatywll 
lowarzyszek: Genowefy Korzeniowskiej, Hele· 
ny Rybakowej, Haliny Lipińskiej i wielu in· 
nych, które przeszły na obsługę 6-ciu krosien 
osiągając rekordowe normy wydajności i rów· 
nież wysokie zarobki. 

Za ich przykładem idą już i pójdą dziesiąt­
ki tysięcy łódzkich tkaczy i tkaczek, prządek 
i przędzalników i gremplarzy. 

Vv trosce o jak najszeBzy rozwój wy~:'~.i 
pracy, my, radcowie zakładowi , wzywamy Dy­
rekcję i personel techniczny fabryk o otocze­
nie uczestników wyścigu pracy wszelką mo­
ralną ; m'l!Frialną opieką, dostarcz'lji!~ mod­
powiedniego surowca i potrzebnych materia­
łów pomocniczych. 

- .Zebranie radców zakładowych rozpatry­
wało umowę o współzawodnictwie pomiędzy 

włókniarzami i górnikami oraz uchwałę Cen­
tralnej Komisji Związków Zawodowych. d-0ty­
czącą pracy w dniu 21 września i przekazania 
zarobków z tego dnia na odbudowę Warsza­
wy. 

Hadry zaki:iidowi zobowiązują ;i~ d'l j;U: 
najści-<lejszej współpracy z kołami partyjnymi 
PPS i PPR, oraz całą masą członków Związku 

Odpowiadając na wezwanie Prezydenta Odbudowy Stolicy. Zawodowego na odcinku wykonania planu ca-
Rzeczypospolitej, my, radcowie zakładowi Nie wątp imy, że w dniu 21 "Yłześnia nie lej fabiyki r.r~. 'l oddziałów produKcvjnych. 

Parlament Łodz~ robotnlc-z:ej radził nad 
dwiema sprawami najbardziej w chwili obec­
nej istotnymi dla klasy ~botniczej. W sku­
pieniu i powadze przedstawiciele załóg fabry­
cznych zastanawiali się nad wyborem naj­
prostszych dróg wiodących do wypełnienia 

zadań stojących przed włt'ltkniarzami Łodzi. 

wszystkich fabry k przemysłu włókienn iczego zb1 akr ie r.ólzogo przy wa1szta ci e. J:hl to : p. a- Rady Zakładowe muszą kontrolować co­
i pończoszni cza - dzi ewiarskiego w . Łodzi i o- wa honorn każdego włókn iarza, kazdego Pe•- dzienne wykonanie planu przez fabry.kę jak 
kręgu łód'lkim , zgodnie z uchwalą Komisji laka. równteż oddziały pr"dukcyjne. W tym ce. 
Centralnej zw ; ązków Zawodowych i Zarzą- Pamiętajmy, że grosz, k tóry dajemy na od- lu postanawia się zwoływanie miesięcznych 

dów Głównych, wzywamy wszys tkich włók- budowę naszej .ukochanej stol'cy, ji:- st jedno- zebrań sprawozdawczych w fabrykach, na któ· 
niarzy do dobrowolnego odprarowania jednej cześnie ciosem w barb arzyńskich imperia li- rych Rada Zakładowa i kierownictwo zakładu 
dniówki w dniu 21 wrześn i a rb. z tym, że za- stów n iemieckich, k tórzy chci eli wykreślić pracy przedstaw i ą załodze fabrycznej przebieq 
robek zasadniczy pr7eznaczymy na Fuurlu~z \Varszawę i Polskę z mapy Europy. walki o wykonanie planu. 

• O W!iópółzawodnictwie mi ędzy górn ikami a 
włókniarzami mówił prezes Związku Zawodo­
wego Włókniarzy, tow. B rski. 

~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 

2 - 4 - 6 hro1ien 

I d lkaczk· naprzód Na ws tęp ie podkreślił mówca, że wpraw­
dzie niek tóre branże przemysłu włókienn i cze­
go plan wykona ły z nadwyżką, ale dwie naj­
ważni ejsze z n ich, a miano0wicie przemysł ba­
wełnia11y i wełniany w ciągu pierwszych oś­
miu mies i ęcy roku bieżącego planu produk­
cyjnego nie wykonały. 

na czoło ·prndukcji . 
Górnicy mają nad nami przewagę - po ­

wiedzi ał tow. Burski - oni swoje plany pro- I 
dukcy jne wypełnili, ale i my posiadamy sze · 
reg niewykorzystanych jeszcze możliwo.lici 
wykónania planu i n.adrobi enia zaległości. Ma­
my wszelkie szanse, ażeby współzawodn ictwo 

' „Z zarobkiem nle!le" I tak d~lej bez koAea. 

z górnik ami wygrać, a jednot'ześnie założy<" 
mocne podwaliny pod zwycięstwo Planu Trzy- I 1 
letniego - plaTiu sytości i dobrobytu całego 
narodu. 

By z tego cokolwiek zrozumieć, byliśmy 
nawet zmuszeni powołać pn:ewodnic:zącego i 
po kolei rozpatrywać wszystkie Interesujące 
nas I tkm::zy sprawy. 

Sprawa zarobków. Okazuje się, że różnica 
w zarobkach w pracy na 4 krosnach t 6 jest 
niemal u wszystkich tkaczy jednakowa. Wy­
nosi 3- 4 tystęcy złotych. Na przykład Zofia 
Kopczyńska pracując na 4 krosnach zarobna 
w przeciągu dwóch tygodni 3 200 zł, obecnie 
pracując na 6 krosnach zarob!!a S tysięcy zł. 

Tow. Pietraszek na 4-ch krosnach - 3.600, 

Jedną z naszych poważnych rezerw jest 
p€łne wykorzystanie parku maszynowego, 
~ego nie m-0g!i śmy dotąd os i ągnąć ze wzg l ę- j 
du na niedostatek surowców. 

Perspektywa postojów hamowała w pew- ; 
nym stopniu walkę o wydajność pracy. Za- · 
opatrzenie przemysłu w dostateczną ilość su­
rowców nie tylko umożliwia normalny tok 
pracy, ale da je również możliwoki rozwin i ę­

cia tempa pracy. 

Wiśniewska Leokadia Pawlak Wiktoria JJ1e11aszek :L.oila «UJ .>ka Józefa 

1 obecnie - 5.400 zł Ob. Stefan Dybała na 4-ch 
krosnach - 3.500, obecnte - 5 200. I tak 
mniej więcej zcrrabiojq pozostali „szóstka. 

Ale rolę decydu j ącą w walce o rozwój pro­
dukcji odgrywają /udzie - robotnicy i pra­
cownicy fabryk. I choc i aż przemysł baweł­
niany pos iada w tej chwili rlość duż e niległo­
sct, to istnieją dostateczne śmdki ku temu, 
ażeby plan ro czny na dzi eń 31 grndnia wyko­
nać w 100 procentach. Dowodem realnośd 

- planu jest radosna wiadomość„ którą chciał­
bym podzi elić s i ę z W ami. 

Przed chwilą dowiedzialem ,;„, Ż<" robo tni ­
cy PZPB Nr 1 wykonali plnn na sierpień w 
10'1,4 procentach (słowa te wywołują żywe po· 
ruszenie na sali). 

W dalszym (' iągu swego przemówic>nia mów­
ea wezwał robotn .k ów do prZPstrzegiln iil dy­
scyplin y pracy , do pełnego wykorzystania 
dnia robo cz„ go. 

Nie trzeba wiele słów - wystarczq fakty. 
Setki kros!en są ni„czynne z powodu braku 
wyk~liftkowcrnych !kaczek. M"l sowe szkole­
nie młodych sił czętdowo tylko zaradziło I 
złemu. Ci młodzi - przeważnie młode dziew- .

1

. 
czętp dop!ero niedawno pasowane na tka­
czk1 p<> raz drugi w dwuletnim okres!e nie· , 
podległości p rzyczynicria; się do uruchomienia 

1

1 

n ieczynnych kro ~t"'n . Mlode tkaezld masowo 1 

pnechodxą na obsługę wlęk-;zej ilości kro- · 
sian: z dwócb na cxtery i z c:tterech na sześć : 
Spotykamy się z tym zlawisklem niemal we · 

wszystkich zoklac!m:h włóki<>nni~zych Nie I­
naczej dzlu ie się w PZPB Nr 6 „B" (d. „Gam. 
pe ł Alb1e.::ht"). Na nasze życzenie po zakoń 
<:zeniu p racy towc.azy!Zze p opro !!ill „Sió~tko- i 
wych" tka·czy do lokalu Rady Zakładowej. I 

Odrazu zrnbllo s ie w poko' u g\\ arno i we- 1 
solo. Dwóch tylko tknczy {górą kob'elyl) i 
jedenaśde m!odych cl2"iewczat. Rzecz prosta, , 
że nie ln"Zna by'o dojść d'J 'adu. Wszystkie 
o wszystkim jedn,..c:i:r,fittia mćwl'v : u ywane . 
zd(i nia fruwaly w r10WiE>' n u. „'11~ d " bre osno 

wy'', „M~iay:imi pozosi~ią_~:~n~m!_:~·, 

olsce potrzeba jak najwiącai suro; ·ców 1 

Odpadki winny bvć całkow cie wi,1corlvs ane I 
Jedną z d7.w igni wykon~n iil pl ił nu winno Od chwili wvzwolenia prowadzimy stałą punkt ciężkości całego zaqa dnienia. 

stać s i ę współzawndnidwo ind ) w irlualne po- intP"nsywną walkę o zaopatrzenie przemysłu , Dy rekcja Cen trali Odpddków w Łodzi, po-
między poszrzegóhwmi robnln ik<> mi, wspólza- w potrzebne mu surowce. Jeśli chodzi o su- si adaj ącd oddziały Sl'l' Oje w całym kra ju, po­
wodn ictwo pom iędzy odrl ziiłl iłm i f11hr yrrnym i rowce włókiP nnicze, przy roda niezbyt szczod- stano wiła zo r gan i~uwdć ener~i iczn ,1 dkcję wy­
i pomię<lzy zak.l i! rł ił m i pp1 r y. Tm ~zNs? e k ręgl l rze obdzie liła nasz kraj . Bawełna nie dojrze- doby cia maksyrndlnej il o.ki teqo t.as tępct e JO . 
zato('ZY wvśCl fl pracj. ty m ła twi e j i pręcl1e i wa w nnszym k limacie, hodowla owiec jest surowcd. Aby ten cel o,; i ąyn ąć ndleża ło w ' 
wy'konamv zadil nio rfhc>d nami s to i.1re. sła!Jo rozwin ~ęta : jedwa?nictwo . n?turalne . i pierw.~zym rz<;.d tie u.d t >ren ie ca lej Polski u- I 

Nie możP hyć mowy 0 wypełnien iu p lanu, I sztua.ne choc p ękne osi ąga w ymk1. - me rządzie ku~s ~ l.kołe1.aowy. . . . ! 
0 wzroście dnhrohytu n11sZ N.fO n1n0d1: i o ~kl.1 · mnże .jednak sprostać zapotrzebowaniom prze- 1

1 
• Nacze lnik Wydttdłu tnspckq1 O\JolncJ ob. 

tecznej walce kcrnknn>nryjnej na rynka rh : mysłu . , . . . L. Gelblum ora.o: naczel ni.k . Wy~i i ału Nad.wi;u : 
międzynarodow •eh, j e ~ l i nie prz Pid ·>if>lll \' na I W tych warunkach . 1eslesmy ~zalezmem • Tachu 1 ~zneg o ob; Wł. Cleslew1cz z. ram1 ':01a 
obs ługę wię/rn , <' j i/o.k i k rn~ iPn i wnerion. od zaqran icy, względnie od własnei zarad~o- C<>ntrall Odn~dkow w Łodn zorqamzowah w I 

_ My. przed wojną , b yliśmy prz<>ciw nik a- 1 ści . i n a kładu sil w wykorzystaniu snrowcow . Ka.mt enn: j Gorz~ kurs p ~1:\)S:r.k d~11 ~owy, _na 
mi kapitalistycwej rar jo irnhza<: ll prucy. Be za kra}owych. . . . . , k tory z iechał;i si ę c~lerd ~1cstu. sze:;Clu sł~1cha j 
nią s ta ło w idmo bczroboda milionów, widmo 

1 

Jedn ym z naJW? 7.nle)szych ~uro.wcow kr?- czr z woiewodl.twa s! 1~k.1e;l'.J? 1 d ąhro wsk1e;qo. 
niedoli , nędzy i gt.1 du Dziś, w Pols<:e lu rło- jowych są odpadki, ktore zawierają wszelkie I "."' ykładowcy pod~iehh sit; . z audytorium 
wej, jesf inarzC'j. Dziś br;i k nam wyk wal" fi · 1 elementy ch" n; ic-zne i fizyczne surowca pier- 1 !>wo1rn b.oga tyrn dosw1adcz1. mem fachowyr;i· j 
kowanych sil iohorzych. A nrzP j ś <: ie na obslu - 1wotnego . z. kl o re~o powstały . . z~p<1Z?dl! ie~ . z technolo~ 1ą odpadków wło-
ge \·•ę ·siei i l ości m;i ;zyn ul'ltwi. wypełn . enie . Odpadko~ pos1adamy w . ~raju po~ do~tat- k1enn;c!ych 1. mnych, dali 1m podstawy un11e- ł 
pl;i.nu i podno~i zaro bki robotn,kow. , kiem chodZl 1ednak o umiejętne zb1° ra.me. I • J ę.tnosc1 , rac 1onalnego s~greg~\~an 1 a odpad-

'\ ,,,1„ u wagi poświęcił lo w. Burski sp~a- ,· fachowe . . sortowan e , co wky~agka ,spech]alm„ k?W , .ktor~ czę~to dp
1
rzez mewłłasc1bwe obchod

1
ze 

_.. ~·-zeńslwa prnry. ~-1/r"r" „,.,,.(lrit u- wykw11ł~f1l<n~ranych pracow?1 ow, toryc na~ l me się mszczeia a przemys u ezpowrotn e. 
~ _.. skutki częstego, karvaod:neao lekct:• 1 w branzv tel b.r;ik ""mmnte i w tyi:q. tkwi l Z.B. 1 

cze". Ich p<>przednie miestęczne zarobki wa­
hały się od 6-7 tystęcy, obecnie od 10-11 
tysiPcy złotych. 

Na obsługę sześc!1x krosien p'erwsze prze 
szły cztery mlode dztewc?ęta. Zrobiły to z 
blciem serca. Wtcrdomo, nowrrtorki - potrza. 
no na nie krzywo. Sq to dwie peper6wk! -
tow tow. Zofta P'etms7.ek i 7.ofi\"! Kopczyfiska 
oraz dwie bezpartyjne oh. oh. Wilctoria Paw­
lak i Józefa Rajska. Pr7.yklad rł01'rze podzia­
łał. Obecnie prcrcuia Jakie no szóstkach: 
młodziutka, bo zalPdwl"' 16 lat l1czaca cz'on 
kin! OM TUR tow. Wiśniewska. L<?<:<kad'o Da­
rendasz czl PPR oraz be7.pr.nlyfni ob. ob Ste­
fan Dybała. Wiktor'a McrrnchóW'ln, Stani~law 
Andrzej ewski, StPfcrnia Kcrlas:r. , Helena M::ir­
cin ' ~k i Felicjo Mcrrcini<lc. 

Wseyscy wyże! wymf„nl'!11i tą d'ogą wzy­
wają pozosłałych tkaciy - a prr.ed<?. w~"•• 
tkim tkaczy pe'Pe~ow<::ó"ł I p•n„~nweów, by 
za kh przykładem uczynili tosamo. 

• • • 
Ch ci eltśmy zaznr.co:yć, żg majstrowie i kie 

rownicy muszq wz!crfć pod uwagę dezydera­
ly wysunięte ;:>rz"z ~ltaczy - przodown'ków 
Ich wr!T'rntcrtv wtnny być otoczone 1pec!al?!ą 
opieką ma!sltów. O!lnowy winny być lepsze 
Nal e ży się l'czyć z faktem. że większość pra­
cuj ących na s.ześctu krosnach, to młodzi o 
ntepełnych kwalifikacjach zawodowych tka· 
cze i tkaczkt. Dobra wola i potrzeba zarobku 
zo słepują do.;wiodczen'e. Przy rzetelnej po­
mocy wykwalifikowanych majstrów będq ont 
w przyszłości dobrymi fachowcamt. 

Mlo dych przodowników należy traktować 
p<>ważnte i liczyć się z tch zdaniem. Od do­
bre j woli t zrozumienia majstrów zalB'ż y moi· 
Iiwość dalszego uruchomienia wszystkich km 
sien, a więc realizacJa pl<mu proclulteylnego 
zakładów, 8. Beatut 

J 

ł 
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~w11cleslcle nraUJo ~11cla trlun1lule ·UJ stollcą lron!ka kulturalna 

Starł War. szawy do nowego z· yc·1a eh~~~:g:b:r:p~:~:::a~t:a~~ L':-Oc:~~:o :~ ' „Pod znakiem Gryfa", Szcz 0 dtflskcr Spóldztel 

n:a Wydawnl<:1:0 „Polskie pismo i ksiqżka" 

ftJ przygoto·"ule do druku „Legendy Pomorskie" 

a· progu września - PPR odqruzowu;e Stare llliaJ60 - Zapal T. 1" _,owfczo. 7. . ow<rlnTejc7ych pozyclf e 
pracą• ff·allfa ze spelfulaclą • li' rocznicę Pou;.1tania ,„. r 'zte!c.HI w przygn1nw...,ni•1 d ... iru 

WARSZAWA - w sletp'liu., dzieży, lrt6ra już na wiosnfil ochoczo odbyła uczciwych zasadach, albo zlikwidować. Nie ku !est proca mgr. J. Drol!dowlcza pt. „Wat.. 

Mt.esiłlt 'Wrzesień, to okres !!l·ensyw· w tym kierunku praktykę. po.mogą już żadne chwyty, ani wykręty. nieJsze zagadnienia organiiacji, przeds1~ 
eej ·odbudowy, to rozpoczęcie nauki w szko- Jeszcze jedną akcją zajmie się społeczeństwo Jak co roku w roc:micę Powstania do war- biorstw i spółdzielni handlowyc:h". 
łach i na uniwersyte<ta.ch, 00 start do nowego warszaw:skie. Jest nią nieustępliwa i tak oka~ szawskiego życia wkrada się smutny cień ża- • • • 
roboczego roku. Od startu cięsto zależy po- załe .da1.ąca. rezultaty w~ lka ze spekulac1ą 1 l<iby i śmierci. Jednak życie zwycięża, plyme - , 0 tr Moly, popularna _;ipołt:iczno- t!?rrtro!. 

wodzenie dals-z eh w siłków dlate o trzeba naduzyc1am1 s~arb<"n~ym1 . dalPj swym zwykly111 trybem dz1e'.1 po dntu, , placówko ~ Szczectn~. iamTerzo otwo· 
Y Y • g Wielu kupcow, ktorzy przy Jęli metodę rtłu· rok po roku. Pows1a 1ą nowe wa rtosc1, a War· , d h d ,0 koniM" P" tńokle· 

'łię od początku z zapałem zabrać do roboty. gofalowego o.poru i pod rounaitymi prnteksta· szaw3 dżwiqa jąn1 się z gruzów i zmszczeń. I rzy a c: 
0 zqc~ se' 

11 
q Iz · 

Pierwszy dzlen miesiąca odbudowy .war- mi chwilowo zamykać sklepy, będą je mu· sz11m1ąca trudem l pracą, nową tworzy hist.o- g~ „Pcrn D~o~a7y · Pnygot~wonlo zwiqzane z 

nawy iamanifestowała stołeczna PPR wielką, siell albo otworiyć i prow11rl21ć n;i oowyrh nę. J. W. o· m!erq., 't;; się r"ipoez ~ , · 

:::::;:::.~~~~:y:::;::::.:ł~:;o,;;~:·~~ Il uli:t'.l".l'ł l'!l 'llH'loll'l'll"lclw''l I li l„tl"l'ls·'I "~'llzl 'lilli!l•le!ł•lilll•l;iflll'l,l·l"l I I l'll''l'''e'!l!l!•l'l'lnlill'l l'l'"~'l'l I n·l'l'l'l"l "l'll'l'!łl'ł'lił"l'~i"l''ł•l''l l'l'r.ll'l 'l ''ł' lł"ł''l'l"ł'łtl'lił'li"l'lł''l'"l'r10"''''""''"'''"ł'T'11"1'1"1""1f'l'ł"ł'11'ł"::·aTT'li'~ 

oaddągającymi w "ZWartych nPreqai:·h 7. cale: .... • 
JO m1'1sta. Zawrzała praca, tys1ąre rąk wznosi · 

Targowisko warzvwnc-owocowe nkróci soekulację kilofy, tysiące łopat -zsypuje gruzy - cię'ia· 
rówkl śpiesznie ładowane wywożą gruzy na 
\eteny b. ghetta. W tych dnlcrch odbyło się knleJne tow, Jaśkowlcz. Oprócz delega1ów Bloku I c!„1 Zwit11zku RewizyinE>gó Si:if>łdzlP.lnf tow 

Wśród mrowia ludzkieqo dało się -iauwa- z@branle Mlędr.ypaltyj11ei SekcJi Stronntetw Stronnictw Demokratycznych w konferencji SrnbPrt. oroz prz,,.dstawTclel Zarządu Miej. 

tyć wiele sylwe'ek - dżwi9a żE>lin.o minister Bloku Demokratyczneg() do walki ze speku· wzleli ud~ial dyr. lzby Skarbowej tow skiP.qO. PCH I PSS 
Skrieszewskl, są tow. min Bermnn, tow. dr lt.Jtjq, nadmiernymi zyskami ł przestępstwa· Rus;n, Okręgowy Lustrator P0datkowy tow Na ponadku dziennym inalazły sTę dwa 
Sztac.hęl~ki, dyr. BilliQ z Pol~kiE>.qo Rad111, pre· ml skarbowymi. Baranowski, vice przewodn. M'e jskiej Kom!· paln<:"e zngcrnn1enf1'1· 
-zydent Warszawy, .fow. Tolw1faki. Wszyscy Zabraniu przewodniczył sekretarz sekcj! sjl Cennikowej tow. Ambroziak, przedst;iwl· I) Sprawa powo!onia l przy•tqpłP.nfa do 
i>racuJą, nie sZC'7.ędiąc wysiłk6w. 1111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111!111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111u11111111111111 procy Sr>olec:rnyc-h Lu11trator6w Podatkowych, 

Około godziny 1-ej przyhył Prezydent R. P. nru 2) uron:adko,,·anle rynku warzywno• 
Bolesław Bierut ujmuje w swe dłonie 1!1p11tę owoco"ego na tenmle naszego mYosta. 
I ładuje gruz na ciężarówki Okreg{1wy Lustrator Społeczny polnformo• 

Prari'I wrzała d0 wieczora. Pod dobrą pro- wal z<!branych o wstępnych przygo'tnwawczo. 
g.nozą energii i pl)ś4!ięcenia rozpoczął się mie· tn~truktorskich pracach dla uruchomlenta 
siąc orl!J1.1dowy stolicy. aparatu lustratorów społecznych. We wszech 

.Zapału, jak widać, nie braknie. Mło<lzleż tłumnie oblega sekretaxiaty szkól i księgu· stronnej dysktJSil poruszono miedzy innymi, 
nie. które spr.awiły miłą niespocł7iankę wielką te praca pod:itkowych lustraloróv• społ<;>cZ· 
ilęścią dobrze opracowanych i wydanych pod· nych nlewqtplTwie przyczyni się do znnrma· 
ręczników. Ustały tak często powtarzami ata- ltzowanla iycTa gospodarczego na odcinku 

k.i na „papierowe" ograniczenia, wprowadza- 12.06 Wiadomosci połutlniowe. 12,10 „Na ra pt, „Widzenie w malarstwie". 18, 10 (Ł) •kr.'rbcwym, Zadaniem po<:iatkowych lui<tra· 
ne. µrzez rząd, a niedawni jeszcze „opozyr.jo- Chwi' la k:l ! t 18 20 

(L) U t..,rów sp,.,lecznych b~dzie doprow:idz<!nTP. do 
· · · · ł d · · sw.oiską nutę", 12,25 Audycja dla wsi. 12,35 muzy z p y progu oo 

niśd" głosno się c1es2ą, ze m o z1ez ma pG- · ~ k k l. .: ' D" J - unnW!l7.eC"hnle11ia opodatkowania prze2 W'{· 
· I • · k · · '· T b · · (Ł) Z muz i starofrancuskiej. 13.00 Z mikro- weqo ro u sz ,., neno pog r z J k ' trzebną jej i osc ·s1ąze-,._, rze a pnyznac, ze . · " - - · · · a u. krywanie os6b zlośl1wle uchylających si~ od 

we w6ży~tl\irh dziedzinach marznie ubyło fonem po kraju. 1::1.10 Muzyka obiadowa. 14.00 bowsk1e90. 18,30 f'L) Konrnt życzeń (cz. I) I r>lac„nla podatków Skarbow! Pań~twa. Sw'ot 

tych zawodowych malkontentów, a nawet ~i, (Ł) Kronika I komunikaty. 14.05 {L) Pogad. 19.00 „z iaqatlnień świata pracy". 19,10 „U I pmc~ 1 uczciwe kupiectwo przyw!ta pracę 
któray orkzuwa ją jeszne pewne niewygo Y J. Kru~zew~kiej pt. „Nowe prawo spadkowe". naszyc.h przyjació.ł" .. 19,30 (Ł) Konc .. ert Chopi .. nndCTtkowych lustratorów spolecznyr-h z"" :r.o. 
&tQłecznPqo życia, ~ pogod11 się na nie godzą. 1' 15 (Ł) w· k" ·'· ' k 20 o z k l W I „. iązan t opPret.i<.owe z p1yt. 14,30 nows J. . O „ zyc1a ultura neqo 20.05 „ rl<iwCl'en!em 1 bezwqtp!enia udzfeli tm całko 

Deszcz hamuje nieco prace budowlane, ale Przerwa. 15.00 Muzyka taneczna z płyt. 15,20 walce o zdrowie" 20 10 Skrzynka PKO 20 20 · i 
l:Neba wierzyć tak powainE>j instytucji jak .' . . ;, · . · . : · I witego moralnego r faktycznego pnparc a. 
PHvl. że na miesiąc Warszawy otrzymamy na „Witamy Was, dzieci'. 15.40 Maks Reger - „Melodie swiata 20.40 AudyC)a rozry~kowa . Przeprowadzano obecnie akcjQ: skcrbowo-

ppzydział „niehieski" pogodę słoneczną i ciepią I Ssr<;>oada na flet, skrzyrice I altów1'ę. 16.00 21.00 K_oment~rz gospod.ar<:zy. 21,10 Dz1enmk. podritkowa wymierzona jest nte przeciwko 

b 
. k · db Dziennik. 16,20 (Ł) 9-ta Aud. słowno-muzynna 2130 P1osenk1 francuskie 2155 Złudne na-1 · · 

Potrzebne to bardzo, o zarowno a cię o u- d '.' .•. f. k .. k. 2· „_.' .. "SI k „ z tej cześcT kupiectwa, która wywlQ'.7.1111' qie ze 

d
owy J'ak 1 inne na too okres przewidziane z cyklu „Od taktu do symfonii' 16.40 „Przy z1e1e ragrn. s1ąz 1 " - "'.1eiow ąs a . h d ń 1 b . 1 ó 1 d Skcrr 

p głośniku". 16.45 Sk.rzynka techniczna. 16.50 Kossak. 22,10 Wiadom sportowe, 22,15 Aud. , swyc za a 0 owi ~z' w .wzg _e Prn k. • 
proj~kty łi1 twiej będizie zrealizować. rzer~ Gł ł d 1 . H OO Dl k . n ~ . ronywknwa. 23,00 Ostat"I" wiad,.,mos' c1' dzien bu P.Gństwa,. a przeciwk.o elementom sp>;> u· 
wana na okre~ letni zbi6rka i.łomu, ma byc " , ns m o yc: l ", . , " a az eqn en. ml- " - k i d 

· · 'I o h1". o". 17 ,30 Kwadrans poelyrki. 17,4.5 Aurlyc1·a nika. 21,20 (Ł) Koncert żv. czeń (cz. II) 23.57 lacv1nym, róznego rndza1u anc CTrzom, o.ra.• 
lada dzień rozpoczęta, Je) 9omys O'! przepr • " . . 7 

• f t · ł · 
wadzeme jest zagwarantowane udziale.ro mło- dla_ młod7.lezy. 18.00 (Ł) Pog. prof. S, V. egne- {ł~) Prog~am lokalny na iutro. btaiacym się ortun mep ttcq.cym cin

1 
grosza 

111
,1111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 podatków. 

Odncśnle zagcrdnienTa rynku warzywno.·' 

~b~itl· Za kradzież b \...._/;; = -:= Grochala otrzymał 4 lata 

. -o 
więzienia 

owoc<:lwego stwierdzono, I.i kres spekulacjt 
warzywami i ow<:>ccmi t udos1ępnl<!nle Tc11 
naby·.vania przeli świat pracy mo'e dać o­
tworzenie na terel'Ue nasz'lgo miasta Central 
nego Targowiska War?!ywno • Owoeo"\'ego, 

.Przed parQlma tyl(od,niaml dm~iti.śmy 
naszym c1vtełn1ikom o ~k11\ł•;1Jfiri11 A· 
doiła Qr-QCholi funkcjotllariu :rn O<'l<łtiału 
łódzldel!:o Narodow~o Bimku PoJ~'riel!;'O. 
Grochola zo'"'tał o~karźony o kradzież 
:>an.!oY.tUlw, kU·re p.rzewoził w warkach 
w sumie zł. 80.JQO zł. 

W dniu wcwra.·8zyrn Grochola zasi'1dł 
na ławie oc;ka r7;onyich w Okrę~owvm 59. 
dzie Karnym. Rozprawie przewod11iczył 
s~.Q?.ia Mietkiewicz, o!'karżał prokurator: 
111l'll)ł:·1u trti:t' ł!ll· l11t•.f111111111 :t!1J 1 :111t~llilll'lllllll:'.llllH1llf'!llilbtl:l"łtll!!I. li'lfłi : I J, ł1t l: ł1'I~ 

Oświata dl&dorosłlłch 
Szalone braki w nauce, jakie poniosła mło· 

dzież priez czas wojny stworżyly taką sytu­
ację. że VI okresie pokojQwym narówni z na­
urz11niem młodocianych stanęła sprawa oświa 

ty dla dorosłych. 

W roku szkolnym, jaki minął. naucMnie 
to prowadzone było rozmaitymi drogami. B-ądź 
w sikołach publicznych, w sikołach dla doro­
;łycb qirhnaz jacb, liceach, bądź na kursach, 
1a uniwersytetach ludowych, domach lurln· 
wych itd I obejmowało swym ogrQmnym za­
;!ęg1em około 14 tysięey osób w Łodzi i w 
województwie, z czego 60 procent stal)owil 
element robotniczy. 

W roku szkolnym 1947-1411 dla zasf?oko/enia 
'otrzPhy wszystkich pracujących, WycjzJn/ O· 
!wiaty dla Dorosłych przy Kuratorium wpro· 
vadzo dawno oczekiwaną /nowację, a miano· 
vtcie: naukę w godzinach przedpołudniowych, 
nlezn/pinie od nauki popołudniowe/. W ten 
'posób rozw.iązany zQstanie prohlem, który 
leszrze niedawno komplikował I utrndniał za.· 
·ówno naukę jak l prncę. 

W nowym roku s7.kolnym Wydział O~wia-
11 dla Dorosłych zwróci spe~ji!lną. uwaqę na 
>r9anizncię pracy samokształreniowej. mąią· 
~ej zn• ·zenie na wsiach, otoczy opieką orqan; 
zacje młodzieżowe i uniwersytety pnwszerhne 
ora-z sK. ,mpl!'ltuje biblioteki ruchome. S. 

OC'.':t~ C.7.P, TCIE Sit 

w „GŁOSIE ROB Tlłł&ZYM„ - . 
nainom1larnieiszym dzienniku w woiewólłltw1t 

':\lin11i·.;'ki, hronił w zai::te·~twie a'd'\Vo•kata I Gmchola wst;:J skazany na 4 lata wlę- prowadzonego przez PSS. w tym kierunku 
StiCzerhifr.,,J,iego adwokat Dr<>szer. ](oz· zi~·nia za jedno r.uzestępstwo, a po dwa M'ędzypartyjna Sekcja poczynt odpowi'ldn'e 

rrawa o-d1była się przy drzwiach zamk-, lata di:zienia za rozostałe dwie kra•lzi" kroki w Zorzqdzie Mieji;kim. aby w czasie 
nietych. - że, Ląc7,1o:e Sąd wymierzył mu kar~ 3-ch najbliższym Centralne Targowtsko Warzyw• 

\\',rok 1.0stał ozł·O'i;zony P'lthlic7.nie-:- lat wii?zicoflia. J no-Owocowe zostało uruchomione. 
----~) 

ZAPlS1' NA KURS PRZYGOTOWAWCZY 'POKAZ ROLNICZO-HODOWLANY P©I>ZIĘKOW ANIE 

Od dnia 2 wrzesnia br. do 20 września w W dniach 6. 7 I 8 września br. na Torze Zarząd Koła Pol~kiego Zwi'lzku b. Więh 
godz. od 9 do 12 Sekreatriat przy ul. Piotr- Wyścigowym w Rudzie Pahianickiej odbędzie ~10w .Politycznych ".itternwskich W1ęziei! 
kowskiej 249 przyjmuje zapisy na III-ci Kurs się POKAZ ROLNICZO-HODOWLANY dnrob- 1 Obozow Kon:":itracyJnych w Łodzi składł 
Przygotowawczy do Roku Wstępnego Wyż-1 k 1 z d M . tk. W . . serdecrnP pod71ękowame Pracownikom Centn 

. . u gospo< arr1ego arzą u a1ą ow yzszeJ li s t p · · ł b 5 45, 
szych Uczelni. Na Kursy Przygotowawcze mo S k ł G d. t W! . k" W . . . I przę l1 ozaTmrzego za sum~ z otyc . ' 

. · . • . 7 o y ,ospo ars wa PJS 1eqo. epir1e ofi'ar 'W' · t b · • · h 
że być przy jęta wyłącznie mlodz1ez robotnicza . . . · . . . . ' aną na rzeci s1ero po w1ęzmac po 
i chłopska w wieku od lat 20 do 35, która u- hPzplat~e. ~01azd tran:iwa1~m1 pablanick1rn1 , htyczny~h z okazji Imienin Ob. Dyr. Stefana 
kończyła szkołę powszechną I dokształcała się Otwarcie po;.;azn nastąpi w s~ho'.~ dnia .6.gn Stebelsk1ego. 
pracą sarnoksztakeninwą, Kandydat na Kursy września o godz 12-ei. W merlz1elę dnia 71 POWROT CHŁOPCOW z KOLUMNY 
Przygotowawcze winien złożyć: 1) Poclan;e; 2) wrzPi<n1a br w gndz. 13 - 17 samochody Zarzqd Knła Polskiego Związku b. Więź. 
życiorys; :ł) Swiarlectwo urodzenia; 4) Ostat- szkolne będą przewnziły zwiedzającvch bez. niów Politycznycf; Hitlerowskich Więziet. 
nie świad?.clwo szkolne; 5) Skierowanie z miej płatnie od przystanku „Kolej Obwodowa"' do i Ohozów Konrentracy jnych w f,odil .niniej. 
sca pracy, organizacji młodzieżowych, Związ- mieisca wyst11wy. szym komuniku1e że powrót chłopców z III 
ków zawodowych, partii politycznych, Samo- W czasie wy~tawy będzie przygrywać or. turnusu z Kolumny na~tąpi dnia 6 września 
nnmocy C'h!opsklej. kiestra. ti w sob<'tę < qndz. 19 na Plac LE>onarda 

Prn 1~ lliJ 
Jasia 
Wieniai~IY 
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'g~~l~~ś~. !~!.~sza Doświadczenia akcji skupu zboża 
· -

0 
- Zbote JDałHłe si~ w obłitoJci w woJewództwach rzekomo biednych„ Wy­

tomenda Mi~~1:!~!lisk1aj·- 10•69 młana produktów ••ełsłdch na wytwory przemvs.ł11 - daje dobre wyniki 
M~ejskie Pog<!>łowie R-a·htrJ.kewe i S1'ra.ż ":' dni~ 31 lipca r~. ~ostała zak~czona j c~ągnięcie wnio.skó:V ~la .dalsz~" usprawnii;-; ~ po oc~na~h wi~ych, ~~-Ownie - w oparc 

lęt1'1a akc1a skupu zboza t zie:miopłodo w dla ~1a. sj{upu ~b?za 1 z1em10~ł?dow. w 'lkres1e j cm o ;vęg1el 1 materłaJY tekstylne, częściowo 
P0~ar·na - 2·1 ·7' :f';m.:iu~ro Ap! !:'Woiiaacy.j ·ago. A keja ta byłi JeSIJ~nnym. :ctory ma '1.abezp1ecą.vc w zaopa- za gotowkę. 

łnformacj;a, Pecztowa - ł~·.1'1 przt>prowari~-•ma przez spółmie:~1dfl 1 pań- lrzf'nie reglamentowe .człowieka pracy do W okresach poprzedzaJących letnią akcję 
„tw-:. •• e in~ty~ucje i:;kuou ?.boż'! ~ przyszłych zbiorów . W attykule ninieis?.ym ;kupu zboża, część zakupowanego przez spół-

t,-.~"ml. kolej. i b~o pariro2l51 „0r1'is" M> wM:y•;tkith stro ·• ~ ~aju na!'Jl ,nę!•r l•' i zajmiemy się akcją gromadzenia zboża na ?zielczość w obrotach wolnohandlowych Żbo. 
tel. lłJ-95. &prawamanta ' r~orty i•' tiell~~ali .Społem" I ;iatce spółdzielczośct. za. -w ran;ach wymiany towarowe] między 

- e - tł do :Fund:'tl!l'&U Aprowizac,yjnego, co pozwala> · A.koja skup11 z-baza i ziamiopłodów prze- 'N~:ą :i nu_aste!11 przeciekał~ na prywatny ry-
. „ , - ,_ „ ·. d · "łd - 1 'ć · · ne~. N niektorvch wo1ewodztwach dochodzi ""y.;.„„_ -"'łe': na p.edsumowa111" wymkow teJ a.._c11 i V•tY• prowa zona 1est pr;ze?. spo zie czoa częsc10. ł d t . · k ł 50 

. ·-• 
U .,.. •.&• :r -~ Mi p o ego, ze o _o o procent zakupionych 

,En!ś dyżmuj~ a~ mag.i~ p;g. z I I t . r przez spółdzielczość ziemiopłodów . przenikała 

Y C - p a r I do kupców prywatnych, Wywoływało to słu. 
reyń5-kie~ uI Kal'l~~ń'a 6. . , - · . • S2llą krytyk~ opinii publk:mej która wska-

- o - • db ..i zywała środki zaradcze i domagała się ceor-

l 
W środę filnj;a 3 l!>m. o godzi:nie 18 od- .

1 

W dniu 3 bm. m godzinie 15 °' ' ęt1ziie ganizac,ii naszej spółdzielczości. 
'f.eałr Miej!l'lc; bę$.ie się poE;·ie<lz>Q;<nie l(·ornił~tu Miejskie się w~p~lna ~a~·a~a Koła P~R i PPS ~rzy Uwagi na temat koniecznej reorganizacji 

~łtftf · , Oi'"' ...,"'l!I w "'"Il k-„-'eriency' 1.ł'l'°J. Przvbv Zarządzie M1ejf>k1m, Wydz1ał Aprow1za- ał'aratu spółdzielczego oraz metod jego pracy 
: e"' i-_ n. ' """' =•1 

· "" · - - - c}i, ul. P. 0. \V. Nr 11. ~ me minęły bez echa. Jesteśmy swi'adkami od-

kina 
! ~1~ ooł·onków ~(l)!!'b~ ooow·ią.z.kowre i . Prnsi .się członków obu I(ół partyJiwch bywąjące.i się obecnie strukturalnej reorga-
i pul!ł'ltluiał'l'!~. 61 liczne i punktualne przybycie. nizacji „Społem". Zmieniane są również do-

H>łl k · ty.chcza;;owe metody pracy Przez długi cza~ 
p 'llt· e.jJ I!llędzy dołowymi spółdzielniami miejskimi a ~ · Bał'tyk ~świetha Piłrm 

~~k>iej „Dr• d-0 nłeb.V'. 
t"Ol".A>ąt<eik ~ ~d-e . 1'8 i 2-0, \V n~ielte Pn_1DZIW:-KOWANIE Centralą Spóldzielc?ą istniał luźny kontakt, 

Vi &.f naskutek czego m. in. spółdzielczość dołowa 
była niedosta'tecznle zaopatrywana w materia­
ły. dla wsi i kredyt i niezbędne dła skupu zie­i śiwię41a 1'6, 1-S j 2@.' Mi~i ©b.ywat~~i Komitet ©dbudo oraz funkcjonariuszom m1e1scowej pocz 

~ „~" _ „'\l:"esołv l'ensj<9- ~y '\l:!'il.rs~~awy i . P()znar~ia~ n~!ej&z~m ty za obywatelską o·fiarność i pełn•e zro 
ait" · &d.aitolf· p t k 17 10 · 2'1 \\yr-aza :swe poM..ięk()wame \\ szystkim z11mi-eniie z·naczenia 'WażnDści kwesty i 

fi ' • t 
1
• .?,?~ e • ' 1 . • • ~' którzy brali _udział w. p-ienhc;z~ 

I«oo „Wolno~ - „Wa;~ły Pens,t0· lifmr-0e ulicznej w dniu 31 . B. 1947 rnku osiągnię6a przez t<i na}wi.ększych wyni· 
ni'ł't" ii aotłaitk,i. ~21ą·t.ek ~ ~~Ili~. 1'6,30, na rm.ez o<lihu.rłcw'y War..szawy i Pozna- k6w. 
l'8,3fl i liO, 30. .nia. a \V s~1...eg·ólir1.1ośoi ob.ob. Stefańskiej Miejski Obyw. Komitet OdbudO>wy 

- Earharzf' i Biażlfajicr.tVikowiei Stanisławie Warszawy i Poznania. 

llllll!IMlłłllllllłffllł!HllffłlMllHłłffllllłll!llłHHHlllllffllHIHllllllMffilllllllllllllUlłllllHlllllllllllllUllllllHltlffH~-UllllHHllłlHIHllllllllffłlłffllłlfflHMllllHfflllHIHfflRIHlllfflllMlllllłlllllffllmHllłllUlftłlłlffllllłllllllllll!Hllllttllllllll 

I wy rok 1szkol1y rlzpoczqty 
Dn+a 3 ~r.nześffia ~ ~ ooszą mło- r:1 p~()·~ cl IMitalłc~en.\ia w ty0h s~i-lo­

tł~ż.ą pust€ ()0 dwócli miesięcy lecz nje łach, d0 1Mr.Jd\ 1'~szczały tf(')tą@l. 
l!ite4', riie ws-z~ jes2cze dotąd nale- Zarządzeniu liemu naiłe2Jly jed:i r.ie grny­
i-;icie wyMmonfo"ł~ane gm cq~ szkół śred klasnąć. $~kot.)r j)Odstawo\\TI" w KaJiszu, 
~h i poest·aw~h w f(alis1;tt i pe- jak Mas in·f<>I"mują, mają z'fłbezpieczoną 
w~6i'e. ca1kowit1 obs-adę Fta.ł!łczydelską.; gorzej 

Now1y rol< &ltk~ j~st na nasz.JW te- raa.łomia&t J.łrii'.!«:IS<t.aw:fa się ta sprawa w 
1\e~ imtlw&;M •Y ttd kit ubie~yoh. powiecie, głlme na l~ szkół 18 pazosta-

ciągu odpływ n-aMtłzy@feirshwa de lepiej 
płatnych zawe>dów. Sprawą tą winno się 
:h.0.J·ą.ć w tym ciężkim jeszcze okresie 
p;;z.e.jściO\\'Ym samo społeczeństwo i w 
n;ia.r-ę mo:itności kortt.ynuować '\\' da·lszy.m 
0i>ągu pewne ~rowohle Ś'WY.łdczenia 
n,a rzec~ sz:J.i:ól i na-uuyciełstwa. Dużą 
rolę mogą -odegrać istniejąc~ pr~ wszys 
l>IWI szkolaeh Komrtety Rod-~de1~ie. 

* * „ 
W .a-wiąałm z rea!i~ae.)q, n0\':oi reformy nłe na pewien caas nł~c~nn~ch b~dź to 

~<>mictwa ?Jo~mww~e <!f()~~ w na z powodlt Wa-Punk-ów lokalowych, bądź 
s~m-n mieś<!re, eMeiiy klasy ósme szkół t~z !'Ml sk'utek braku sił nauczyftielskich. 
~awowydi„ 1'zięki i.emu młodzież, ?ewoo YctŚ ilość szkół rozpoczyna pracę W dniu 3.9 b1r. © W>fłiz ~t3tl wsz.ysłkre 
l«'óra w abic~g.Jym roku sz,kolnym uko1'i· z ttl-OCJ'łO zdekompletowanym gronem na Sl'!kNiy średnie i p@dstawowe urząclzają 
@z)'ła klasę siGdmą i 14 lat życia, ma moż UGz...:y0ilelskłm i We·: tam np. gdzie do uroc1,y8te otwairci'e ro:łw s~olflego, na 
RMĆ '..tkońo~ć w bieżącym toku k~a~ę pr-ac.y sł1:mąć mają 2-3 siły nauczyciel które z.a nas21;ym P,Ośrooftktwem zapra· 
~ · ~ j~st tYłk«> jeclna sita, tam gdzie win s1tają {>f~edstawior~li pedyj p0titye1Znych, 
~ ąl!liwośofą tt> R!l.>~:ł~ał mi-asila na. ~t'l _l:We 18 s.ił jest io~ 6._ . j ef:og:'?-ni.mic)ój spo!e~nyek ~z pr21>edsta-

ajl!mo/ s.zkolne, c&ięki (?!;emu w br. s~ko~ ©bsilrwu~em-y i-ęwmez w daiis.zym w-1c1eri spoiec.zenstwa. 
1:W4'!1 W5'ZM6CJ)' UC~nfow.ie szkół !ł0WSzeeh- , 

~~ :s~0t:1r~~:!~ ~:k~~y~« clo. Zmla11• rozporz-,dze·nla-. 
Doł!ącl bowrem 4z1.e$1 li~ęif6ęzały d~ . I IU 'if 

w aprewie ebrohl *°ie·m 

miopłodów. 6becnie, aby usprawnić działal­
ność spółdzielni dołowycb i pogłębić kontakt 
między nimi a C'.'.entra1ą, połączono wydziały 
zbożowe i młynarskie we wszystkich okrę-:. 
gach, oraz ustanowiono dla każdego okręgu 
inspektorów zbożowych, którym powierzono 
nadZ'ór nad . spółdzielczośdl! dołową, nad akcją 
skupu zboża oraz kontrolą młynów, elewato. 
rów. i magazynów spółdz1"'lczych. 

Inspektorzy pracują już '• we wszystkich 
okiręgach od dnia 1 sierpnia br. Jest to nie­
wątpliwie pożyteczna !nowacja. szkoda tylko, 
że taka reorganizacja zakończona została d~­
piero pod k-0niec letniej akcji skupu zboża . 
. . Jeśli chodzi o wyznaczone dla spółdzielcztl 
sc1 cyfry skupu zboża 1 ziemiopłodów to zo, 
stały one naogół osiągnięte. Przy tym wyszło 
na jaw, że województwa, które uważane były 
za deficytowe pod względem zbożowyi_n, posia 
dały jeszcze poważne zapasy zboża_ Na przy­
kJ~d o:kaz:i.ło się, że w województwie łódzkim, 
~po:tdz1el~ue nabyły za towa1y akcji wiązanaj 
I za g.otowkę 4.810,9 ton zboża. Poważne ilo, 
ści zlioża dostarczyły również inne, rzekomo 
deficyto\l.'.e województwa. Jest to dowód, żs 
początkowe obliczenia zap.asów i:boża przez 
„Społem" nie odzwierciedlały istotnego stanu 
rc?:eczy i że decyzja czynników państwo"!vch 
o podjęciu skupu zboża dla Funduszu Aprowi 
zacyjnego okazała się słusma. Przy tym zao. 
patrzono wieś w węgiel. nawozy sztuczne. ma 
teriały tekstyłne, a miasto w~boże i ziemio­
płody w najtrudniejszym okresie- przednówka 
i w czasie żniw. 

Pod koniec letnie i akcji skupu zboża za. 
· o~serwowano, że nielegalny przemiał poważ. 
nie zmalał. Ostatnio to ujemne ,,,zfl'lwisko sv­
gna1iz,.owane jest znowu z różn)1"ch stron kra­
ju, · <!'.hoć niewątpliwie „Społem" znacznie us. 
prawniło swoją ' działalność to jednak nie jest 
ono bez winy, że skup zboża w celu nielegal" 
nego przemiału znów zaczyna na wsi busze. 
~a~ .. „Spo~em" nie rozprowadza dostatecznej 
ilosc1 mąki do wszystkich powiatów, r:hociaż 

ba.kie-j s~koł:y, tło }a~iej endał.y, clmę . 
~emu kwał;y na terenie W1"ua i9łńe 
Wędrówki ludów i bardzo <nę&t-0 ~ąrza 
1io się, l,ż dziecko kierujące się swoimi 
lif;b rodzicielskimi sytnpalli-amł lub anty­
patiami, mając szkołę p<i6 bokiem, wę­
iJ.rowa!o do szkoły odI-egłej o 2-3 km., 
w konsekweOGji c.:ego wytworzył się 
~ M.·s.Etym terenie w opinii pewnej czę­
~i sp0łec.eeństwa swoisty a niezdrowy 
!łóclział sz1<ół' podstawo\\'yeh na szkoły 
;,łepsze" i „gorsze" cl.la t.zw. „elity„ i 

©ib..o.erwacja ryin~łl zbeiiowego orne· 'f.ak zwane zez.WołMia „Jt." uprawni.a- Fundusz AprowizaGyjny posiada wystarczają. 
· d h t i. <l'' b ce dla pokrycia całego terenu zapasy mąkL 

„plebsu". 
Bieżący rok s~olny kładzie temu !«es. 

©dtąd wszy o.; tJd:e dzieci do klasy piątej 

włącl' .je bt>z względu na ioo oso!.Jiste 
Aipodobania, naw~i czy lepsaą ~ł>t.tasję 
matenialną muszą uc;.„szuac do szkół 
podstawowych w swoim własnym rejo­
nie sz.koln:'tri. Tylko d7;~ci klas 7 i 8 mo-

=~fO"etoszenia drobne lJ-
JJniew ażniam zag.uhio.n;i_ legitymacj~ 

:-.Jr 294 wystawioną prz.ez Inspekitorat 
Szfooln'l'· Ka.Usz, <la1ia 25. 6. 46 na nazwi­
sko Skorwidowej Marii, nauczycielKi 
S,zkoły Pmvsz-echnej w Sierzchowie, gm. 
~oźmiinek. 

cl·@świadcaEinia z roku gospoda:rcz.ego 14 ° .Ur· (!)Wego nan ł:u lłia 0 szarze ca- , „Społem" wciąż jeszcze magazynuje i przetrzv 

1·946/4-7 S•powocliowaJ,y !ooniecz·noś'e 2'ffi~a łego pa•ństwa - na l'aefi·unek Własny, muje mąk~, co ułatwia W pewnym stopniu 
jak i komiso\~y.; ~wolemra t~ zabrani-a „działalno§ć" nielegalnego J:Jandlu zbotern. 

n~ oo21pol'ząt7'~1ia w sprawie l1'fl<'lrmo- ją natomiast be~średniego ełmp11 zihóż Stąd wniosek, że „Społem" musi jeszcze bar. 
Wlł1l'lia obrołu Z'OOŻem i -produkfami pr1ze od producen.tów ro.łn.yie•h. dziej uplastye:znić metody rozorowadzenió 

l'ał w m· d · l ~ v.1 J 946 r 11:r.3 ~.J p · d , n-:i za.pasów mąki i zboża. aby n1elegaln'y hand„.i m Q y J z ma 1. A • · • • 1'11 l'vu osta a~e zezwołen ,,a • ~,,. si.P '.łCł ·J·- -
.-J.- _1,k· "'!i""<;' ~ zbożem i przemiał mąki ustał całkowicie. 

Stawie IlOWeQ'O l'OZ.p-OfZqwLeUiia WS.Zw. l ITTOWaJi skuipem ZOO~ beZl!}OŚfOOrMO cid / K. Mirsk! 
ham1el hurtowy wozem i jeg•0 prodillik•ia- rołników - aa foi:ś'łre okreś1ooy.m f.ie.fe­
mi m~że się odbywać wy.łąe-,mi-e !'i-a pod- n·ie. 
sfawre HZWoleń wydawarnyicli pr3<'l'l wf.a Z>-ezwołenła „@t1 :w•yd:a1waRe hę.drą dla 
śdwe włia<lze a<imilnistraeyjne. lll.'M.yn@w hanfl'!owy~h. ll~rawrliać będą 

Ro~orządzienie pnzewicluje tr:l.y r.odiw.t I d'o sł<'upu zboża w-e wfasnym przedsię-
je i:e2Jwołeń na handel •o.iliem. bforstwie oo 1>rocluce1-ątów f'Olnych. 

Przetarg nieograniczony · 
Kwatermistr.z Jed.11-0,stki Wojskowej 11r. 

2591 w Ka.Jiszu ogłasrza prio;et'ittg nieogrankzo 
ny na dostawę '!:iemiopłodów d!la Je<lno.S'lek 
Gai.!'nizonów w Ka11iszu. 

Oferty w zala.k-0wa.nych k<>iP&rlaoh bez Zltla 
ków firmowych z n<11pi.se.m: „Dos•tawa ziemio­
płodów" należy składać u kwatermistna Je­

Do oferty nale.ży dołą~zyć kwit depozyto · 
wy B11nku Narodowego na zapłacenie wadium 
praelargo·wego do W)l'So•kośd 1 proc. sumy o· 
ferowanej z uokrą.gfoniem do pell!lych setek 
oraz zaświadczenie o wpłaceniu „bani:ny Na· 
rodowej", . 

dnostki Wojskowej Nr. 2591 do dnia 15-go Kwatermist.rz z1H;trzeqa sobie prawo dowal 
wr~i:eśni.a 19~'i' r„ dp go~ziny 12-ej w k•l"óirym n~go wyboru oferem.ła bez względu na ofnro· 
lo czasie nastąpi o twa:r<:1e ofert. wa-ną cenę łub ivnieważ·n •ie.nia przetargu bez 

. Wyjaśniei;li~, na )~·~e _art~uły żywnoś· pod;ilJlia powodi3w. 
c1owe reffok·bUJe - 1lo!ic, Jakosc, oferent mo-, 
że otrzymać u Kiwatermi>SittrZa J'edno<i~i W•oj- Kiw·aitermii11;t:rz Jedno>Stki W<ojsikowej 
s'k:owej Nr. 259'i'. · Nr. 259't 

!!!!!!!~~!~~!!!!~!!ł~!~m?!!~!?~!?!~~~?!!~!?~!?!~!~!~!!~?!?~!~!??~!~!!?!?~!!~~;!~ 

Czy ta jcie I 
„ Głos Kaliski" , • 

. POSZUKUJE SIĘ 
fachowca d o m o n t a i u 

u r 11 c h o m i e n i a manyn 
tiulowych. · 

Warunki do nrnówienia w Dyrekcji 

Państwowych Zjednoczonych Pa· 
bryh Piranek l Koronek w ł:.o­
d~i, Piotrkowska 177 tel. 261·06, 

220-64 

Wydawca: Mtelsld i PowiatoWy ~omtłet PPR w Kaltsiu. R'lłdt!keja i A."dmfnimcrejtll l'allsz, Al. Mare:.: Sł!al.ln• 17, tel. 10-26. Tel noeay 11·10. God:dn 'f pn:'ffęć: R( ·'o:ktoz Na~. 18_ 19. 

Sekretcmai: Ul-13. Zakł. Graf. Sp. Wyd. „Prasa" Łódż. ZwirkJ 17 

«ENNtK OGŁOSZE'lll: Wydawnic~a „Głosu Kaliskiego" ellJl!>włązujaey od dała 15 czerwca 1947 roku. W telclcie: od t-fOO min. :d. 50, 101 _ 200 llUJL rł. ;o, pow-yiej d. ro. 
:!la tekstem: o.I ~ - HlO mm. z1.. 4.,5, l)Ow:yi:ej zł. 60. l>roGDf.l 1!11 leUO &łOWO: jlOSZUkiwanle fOdZiJ1 zł. 2(), b.andloWe nek&rae, t.u••A I ~~!hi! ~- ~ ,,.,,.,.i..,, ,,J_ ._!le __ l)Olł?,uk.iWWe 

~HY zł. tłł. W 11.iedziel. I ~uriełJł 399/a tkoźej. 1'-017g~ 
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~ ~ Z~ GODY_ J Ze sportu • • , 

PIQCIU t~p:ow z 8~n;aluk1 Do 10 tysięcy w1dzow 
, /

11 ~ f\) p„,d kilku dru•m~~o~o~~i~my, ?.1~!!~ ,„!0!!'.~~~,~~kim h~!.~„,;~!?.~~~~~~no! hę!~~~~. 1.n,„ "'"''"° 
j /. • ~';1 budowy hali sportowej w Łodzi ruszyła w towym, działającym na terenie Łodzi, a to ce- dla widzów stojących. 

li / końcu z martwego punktu. Dzisiaj chcemy za Iem silniejszego ich związania organizacyj- Do drugiej kategori spektakli przewidda. 

'

' poznać Czytelników z projektem tego obiektu, nego. nych w hali, należą zawody bokserskie, ewe!! 

;I t' 

który stanie się niewątpliwie chl.J.lbą sporto- Imprezy, jakie przewiduje się na ternie :ia tualnie tennis. Przy organizowaniu tego typt. 
wej Łodzi. li można podzielić ze względu na rozmieszcze widowisk dopuszcza się zmnieil,Zenie t10iska 

Zasadniczym elementem projektu hali spor nie widzów na sali na trzy kategorie. Do pier- przez d.ostawienie ław dla wiózów, których 
!owej w Łodzi jest hala centralna, na którą wszej zaliczamy zawody k,oszykówki, siatków- wprowadzać się będzie na poziom boiska dwie 
składać się rrra kryte boisko sportowe o wy. ki, lekkoatletyczne itp. w czasie których pu- ma grupami wejść z obu dłuższych elewacji 
miarach circa 35 na 65 m otoczone z trzech bliczność zajmuje stałe, przyległe do boiska. budynku. 

1~6. „Co mi też po takim jaju? 
Sprze<lam z zy_skiem w innym kri\ju. 

tioże siedzi coś w skorupie, 
Dowiem sie, gdy fa rozłurpłę". 

stron trybunami, z miejscami dla widzów (w miejsca. Trybuny te. dostępne sq z dwóch po- Trzeci typ Imprez mogących się odbywać 

przeważajqcej większości siedzqcymi). Z czwar ziomów, tj. z parteru i I piętra, a każdą kondy w hali to wszelkiego rodzaju zebrania, kon­
tego krótkiego boku będzie przytykała do bo- gnację obsługują odpowiednie szatnie i kulua- certy 'zespołów orkiestralny<:h czy chórów o. 
iska scena, powstająca z trzech sal gimna- ry o wydzielonym dostępie z zewnątrz. raz przedstawienia teatralne lub kinowe, w 
styczna-sportowych po odpowi:>dnim rozsunię Na parter prowadzić będzie grupa wej~ć czasie których powierzchnia boiska zajęta jest 
ciu dzielqcych je śc1an. po środku każdej z dłuższych ścian budynku. przez widzów, natomiast część miejsc na try. 

Po przeciwległej stronie boiska, poza try- Do kuluarów i szatni obsługująt:ych piętro bun:.ch bocznych staje się miejscami o złej 

bunami czołowymi umieszczona zpstanie re- bocznych trybun można się będzie dostać wej widoczności. Dzięki dość silnemu wzniesieniu 
stauracja-kawiarnia, której antreso1! posiadać ściami zgrupowanymi w ścianach szczytowych najniższych rzędów trybun stałych, możemy 
będzie niezłą widoczność w kierunku sceny i budynku hąli, w pobliżu narożników. dalszym miejscom w poziomie boiska nada­
na boisko. Lokal tej restauracji będzie łatwo Jako zapasowe wyjścia (ew. ! wejścia) słu wać pewne wzniesienie, rosnące równolegle 
dost•o:pny dla widzów ze wszystkich miejsc. żyć będą schody oraz drzwi, umieszczone w dłuż do wzrostu kh odległości od sceny. 
Ponad kawiarnią znajdzie pomieszczenie część szych elewacjach. hali na zewnątrz od wejść Przy hotelu, który ma zapPwnić nocleg za­
pokojów-klubów (organizacyj sport.) I i:rowauząc 1 • h do kuluarów partMu. Trybun\ wodnikom przyjeżdżającym na mi~azyklubo­

Zwiększenie w stosunku do pierwotnego I s1czytowe (stojące równolegle d.J krótszego we zawody lub nCł specjalnie or~nizowane 
programu ilości pokoi klubowych zgodne jest bois'<a) są przy zawodach tego typd ze wzglę kursy, projekt przewiduje dwie wi~ksze -;ale 
z intencją Dyr. Kuchara i ma na celu dostar- du na zakres widoczności mnle1 atrakcyjąe to na 100 i 150 osób, (ta ostatnia ze scenką i gar 

llflodzi ui§zą 

Dlaczego nie m.a -mistrzostw Polski 
dla. juniorów? 

Przed kilku dniami otrzymaliśmy charak- państw na Zachodzie, między innymi Czecho­
terystyczny list od młodych, a właściwie naj- slowacja, toteż nic dziwnego, że pHka nożna 

młodszych piłkarzy, którzy uskarżają się na w tych państwach stoi na poziomie o wiele 
swój los, że w oficjalnym kalendarzu imprez wyższym niż u nas. U nas, niestety, o mło­
PZPN-u nie uwzględniono mistrzostw Polski dzież mało się je.szcze dba, a 'lla dużo uwagi 
dla juniorów w wieku 16-17 lat. poświęca starszym, wychodzącym już z obie-

„Czy my nie jesteśmy przyszłością pilkar- gu zawodnikom. 
stwa polskiego" - piszą mlodzi chłopcy - Mamy jednak nadzieję, że kurs ten zmieni 
„a z pewnością i publiczność chętnie ogląda- się wkrótce i PZPN oraz związki okręgowe 

laby nas na boisku"„. przestaną młodych piłkarzy traktować po ma-
Mistrzostwa juniorów przeprowadza wiele coszemu. 

Po batalii prus•iej 

derobami), w których odbywałyby się wykła­

dy, pokazy filmowe z zawodów sportowych, 
walne zebrania klubowe. ewentualnie zabawy 
czy amatorskie przedstawienia. 

Szczupłość terenu, przewidzianego pod bu­
dowę hali I konieczność poświc:cenia znacznej 
jego części na postoje samochodowe oraz ewo 
kuację wychodzącycl· po zawodach tłumów 
publiczności, nakazuje zapewnić sobie możli­
wość urządzenia odkrytych boisk sportowych 
na terenach przylabryrznych, sąsiadujących od 
południa z parkiem ąychtera. 

Przypuszczalna ilość miejsc dla widzów w 
zależności od rodzaju imprez w qranicach od 
około 3.500 osób do 10.000 zostanie ostatecz­
nie sprecyzowana przy dalszym. opracowr.va­
niu projektu. 

Obok hali powstać ma jeszcze kryta pły­
walnia i kąpielisko, ale to jeszcze muzyka 
przyszłości. 

Wszyscy chwała; Bi can a 
a.le Ludi i Kouba.la. tez byli grozni 

Mecze międzypań­
stwowe są zbyt waż­
nym wydarzeniem w 
źyciu entuzjastów pił 
ki nożnej, aby z chwi 
lą gdy gwizdek sę· I 
tlziego zakończy grę, 

ustały komentarze. 

reg rozmówek z naszymi reprezentantami bez­
pośrednio po zejściu z boiska w Pradze. Oto 
ich opinie: 

KAPITAN DRUŻYNY POLSKIEJ 
SZCZEPANIAK 

CIESUK - ZDOBYWCA 2 BRAMEK 
W pierwszej po-

łowie gry Czesi mie­
li szczęście. Strzeli­
łem 2 bramki, które 
uznał sędzia, w rze­
czywistości jednak 
byłem strzelcem 3 
bramek. 

WSPOL~E ZEBRANIA PPR I PPS I . 
Dziś o godzinie 14 odbędzie slę wspólne I · 

iebranie członków PPR i PPS PZPB Nr 5 -
.Wima", o ~.i''" ~'inie 16,30 .,Union Textil". 

Każdy. najdrobniej­
szy choćby szczegół 
jest podrhwytywany 
i notowany z wielką 

- Cała drużyna zrobiła co mogła, a spec­
jalnie wyróżnił się Janik. Mieliśmy jednak 
pecha, bo wynik mógłby być lepszy. t1 nich 
najlepszymt graczamT byli: Ludi i Koubala. 

- Twierdzę, że· 
zdobyłem trzecią w 
momencie kiedy zna­
lazłem się w 

0

bram­
ce Horaka i w ostat­
niej chwili interwe­
niował obrońca cze­
ski już poza linią 

bramkową. Pan Van 
den Meer, który 
znajdował się na 
środku boiska, nie 
mógł tej bramki 
oczywiście widzieć. 

* * ... O godzinie 13,30 wspólne zebranie człon 
ków PPR i PPff PZPW Nr 5 

* * * O godzinie J.9-el wspólne zebranie człon 
A:ów PPR i PPS „Czytelnika" 

PLENARNE POSIEDZENIE KOMITETU DZIELNI­
COWEGO BAŁUT 

Dziś o godzinio 16-ej odbędzie się posie­
dzenie komitetu ddelnicowego Bałut. 

UWAGA PEPEROWCY DZIEJ.NICY GORNEJl 
Dziś o godzinie 18-el w lokalu wlasnym 

przy ul. Bednarskiej 42 odbędzie się drugi 
wyl-lad trzeciego kursu szkoleniowego. Obec 
ność ws-iystkicb słuchaczy obowiązkowa. 

Z&B'lAt1I.I\ KOł. PPR 
W dniu dzisiejszym odbędą się zebrania 

(61 w następujących fabrykach I insty· 
tucjach: 

G011.Nl\·PRAWA 
O godzinie 15,30 PZPB Nr 6 .,B" kolo 10, o 

gad:i:. 14,30 PZPS Nr 6 „B" - kolo 2, 4 l 5 .. 
Ośrodek Koni. Nr 3 - kolo II, PZPW Nr 2 

Gó:RNA 
O godzinie 14 Tkalnia - PZPB Nr 3 

Jt zmiana, przędzalnia - Il zmi.ana. o godzl· 
nie l:J,30 PZPB Nr 17 - .n zmiana, o godzinie 
16-ej I. Schicht, o godzinie 14,30 I. „Akerman" 
O godzinie 14-ej 14 kom. MO. ? 

PRA WA-śRODMIEJSKA 
O godzinie 18-ej zebranie terenowego koła 

~r 3, o godzinie 16 f, „Miller i Zeidel", o go­
dzinie 15,30 „Nadzieja" O godzinie 14,30 f. 
„Clbel Mc:zndel", o godzinie 13 Ośrodek Koni. 
l'fr 2 - zmiana II. 

BAŁUTY 

skrupulatnością przez I PARP AN 
całą pras<> sportową. N .. b · · · k' h 

S t.; k t w 'cki - a1nie ezp1ccznie1szym z czeiv1c gra-
" por a o i . . 

w oste:tnim swoim nu czy był B1can. Był trudny do utrzymania, mą-
merze przytacza sze- drze uciekał, ale trzymałem go. BICAN 

PPS - P P R 3:1 (1:0) 
Wczoraj na boisku ŁKS.-u odbył się z wiel­

kim zainteresowaniem oczekiwany mecz pił-

Motocykf em na ; „Snieżkę" 
wjechało 6 polskich motocyklistów 

Nielada wyczynu sportowego dokonali mo­
tocykliści K. S. „Zapłon" (Jelenia Góra). Na 
szczyt „Snieżki" o wysokości ponad 1.600 m 
wjechało 6 motocyklistów. Wyczynu Lego do­
konał przed nimi zaledwie jeden motocyklista 
zagranicznv. 

karski Oldbojów ponad 30 lat pomiędzy dziel­
nicami Sródmieście Prawe PPS i PPR. Na try­
bunach zebrali się wszyscy towarzysze obu 
partii zainteresowanych dzielnic. Po ciekawej 
chwilami grze zwycięstwo 3:1 (1 :O) odnieśli to­
warzysze z PPS. W obu drużynach brało u­
dział kilku graczy przedwojennych drużyn li­
gowych. 

U zwycięzców wyróżnił się bramkarz, na­
tomiast bramkarz PPR był słaby i w dużej mie­
rze poniósł winę porażki. Bramkr dla zwy­
cięzców zdobyli: Trzciński 2 i Falkowski I. 

Mecz sędziował poseł Karbowiak. 

Spółdzielcze domy towarowe 
Akcja tworzenia domów towarowych na­

trafiła w spółdzielczości na całkowicie p1 zy­
gotowany aparat. 

W marcu 46 roku powstał uniwerHl:1y 
sklep spółdzielczy w Katowicach, zatrud:lia­
jący 30 osób. Wkrótce w Chorzowie zorgani­
zowano dom, gdzie pracuje 28 osób oraz l)•n· 
wadzona jest własna pracownia. W trzecli in­
nych miastach na Sląsku powstały róNnież 
podobnie duże magazyny. A więc pod wzglę­
dem ilości S!ąsk przoduje w tej akcji. W m·cu 
lipcu otwarto dom towarowy w Kłodzk'.1. W 
sierpniu nastąpi otwarcie domu towaro'V<:l,JO 

w Tarnowie. 
Do prowadzonych na wielką skalę należy 

zaliczyć sklep Powszechnej Spółdzielni Spo­
żywców i bazar spółdzielczy w--1:.odzi. S'!lól­
dzielcy w Rudzie Pabianickiej prowadzą dom 
towarowy, założony w 46 r. Lubelska Suół­
dzielnia Spożywców posiada uniwersalny (iom 
towarowy, największy w Polsce. 

W Bydgoszczy od dłuższego czasu rówuie.i: 
działa spółdzielczy dom towarowy. O jego po­
wodzeniu najlepiej świadczy fakt, iż trzeba 
było obecnie rozszerzyć go na dwa budynki. 

z. ~ - ZfPU•_.a&___.... .... .............__._., ____ ""., ... 'liQI _____ , __________________ _ 

'lłUDA - PABIANICKA Co nowego w Z W M 
Dziś o godidnie 13-el odbędzie się wspólne 

zebranie członków PPB I PPS, oddilału dtu-
giego f. „Horak"' 

HO RAC 
• 

JANIK - BOHATER MECZU 
.-.: Gdybym wyskoczył w odpowiednie; 

chwili - mówi o drugiej bramce, którą strze­
lił mu Bican głową - byłbym mu zabrał piłkĘ 
z głow~. byłem jednak obstawiony„. 

Jednak ze swej gry Janik jest zadowolony 
i podkreśla ambicję drużyny polskiej. Za n.ai­
większych swoich „wrogów" uważał Bicana i 
Koubalę. 

GRACZ 
- Typowałem wynik 8:1 dla Czechów. Za· 

sługa to trenera l ambitnej gry, że wyszliśmy 
lepiej. Gdybyśmy qrali z czeską obroną mo­
glibyśmy dostać„. 15 bramek. Za rok, jeżeli 
będziemy pracować w takim tempie, jak ostat­
nio, możemy z Czechami wygrać. (.,Sport-# 
Wczasy"). 

HOGENDORF 
- Szkoda, że w chwili, gdy wynik brzmiał 

4:3 dla Czechów - (lie zastosowaliśmy gry 
defensywnej. Gdybyśmy się cofnęli pod swo­
ją bramkę, może utrzymalibyśmy ten wynik 
do l;c;ica :: r-othnia. 

Z Czechów najleptej podoooł mi się Kou­
bala. Strzela! fenomenalnie. 

Widzew zwyciężył 8:2 
w Lublinie 

O godzinie 14-ej I: „Eintrot--i Abel" o go- •

1 
----

ch:inie 15,30 f. ,Rosner" „Buhle", o godzinJ-, Dziś o godzinie 12-ej posiedzenie komisji 
16-ei ambmuie Bcrdoaostczo, miedzvcartvlnel PPS f. „Hor.ak" _ Centrala 

Zarząd Miejski ZWM zow!adamla, ~e dnia 
7 b.m. o godz. 9-tej w lokalu Wojewódzkiej 
Szka!y Organizacyjnej, Wtleńska 25, odbę­
dz!e slę spotkanie absolwentów Centralnej 
Szkoły Organizacyjnej z terenu ł.odzł. 

W meczu o wejście do Klasy Państwowej 
RTS Widzew rwkonał w niedzielę w Lublinie 
tamtejszy „S ygnał" 8:2 15:2). 

Łodzianie przez cały czas gry mieli wybit· 
ną przewagę. Bramki dla W.idzewa zdob\r.li: 
Cichocki (3'., Gbyl (3), Forinalezyk i Marcińiai 

po jednej. Obecność obowiązkowa. -

/ 
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